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Prenumerata mieiscowa: Przy odbiorze w ekspedycji i w agenturach 
miejscowych miesięcznie 2009 mk., przedpłata na poczele z od- 
noszeniem do domu miesiecznie 2450 mk. — pod opaską w Polsce 
i de Gdań-ka 260Dwmk.. do Niemiec 3000 mk. polskich 
wartość walutowa, do Francji 2,50 fre, do Angiji 0,5 shilling, do 
Stanów Zjednoczonych 25 cente. W razie nieprzewidzianych wy- 
padków jak strejki, przeszkody techniczne trd. prenumeratorzy nie 
mają prawa żądania niedostarczcnych numerów, tub zwrotu prenu- 


meraty. — Rękopisów nadesłanych nie zwraca się. 


Rachunek bieżący : Bank Powktowy uruczadz Bank Zwąsku Sp. Zarobki. © nalger Private 
P. K. K, P. Grudziądz. = Konto czekowe: 


Aklienbank Gozńsk I Grudziądz. 
Gdańsk nr. 2980. 
w Poznauiu nr. 201 193. 


Konto pocztowe: Kasa Oszczędn: 


Redakcja ifitdm:nistracja 
Grobiowa 27/29. 


Miejsce pł tności wykonania: Grudziądz, 


Grudziądz, piątek, dni 


Numer pojedyńczy 140 mk. 


Ogłoszenia z Polski: Wiersz wysokości milimetra w dziale ogło” 
szeniowym na stronie 8-łamowej 150 mk, w dziale reklamowym 
na stronie | 3-łamowej przed tekstem 6/0 mk., wśród tekstu 700, za tekstem 
50 mk., dia W. M. Gdańska obowiązują te same ceny, dla Niemiec do- 


(GAZETA POMORSKA) 


lub ich 


chodzi 50%, nadwyżki, dia reszty zagranicy 200% nadwyżki, płatne 
w markach polskich lub ich wartości walutuwej. Za tłumaczenia oblicza 
się 20% nadwyżki. — Administracja nie przejmuje odpowiedziałności 
za termin umieszczenia ogłoszenia. Rachunki są płatne w 8 dniach; po 
upływie tego tego terminu dolicza się 6%, ponad skonto bankowe. 

przed południem, 


ści Oddział Dyrektor przyjmuje od godz. t0-tej do tl-tej 


Redaktor Naczelny przyjmuje od godz il-tej do 12-tej w polndnie 


5-go stycznia 1923. BECTEEJE 


X 
ORESTA m za 


(Patsłlavas). Program francuski, przede 


Paryż, 3- L 
łożony konferencji wskazuję, że Francja, pragnąc gorąco pra- 
cować w śctsłem porozumieniu ze sojusznikami nad utrwale: 
ntem pokoju, oparttgo na wykonaniu traktatu, wychodzi z zą* 
lożenta, że wykonanie przez Niemcy zobowiązań odszkodoż 


wawczych jest elementarną wymogą sprawiedliwości. Pro- 
gram francuski zawiera następujące punkty: 1. Rozwiązanie 
kwestjt długów międzysojuszniczych, 2. Przyjęcie zasad doz 
tvczących stabilizacji markt niemieckiej t organizacii tinan- 
sów Rzeszy; 3. Postanowłenie dotyczące moratorjum i gwa: 
rancji, które Francja uważać będzie za niezbędne. Odnośnie 
do pierwszego punktu Francja nie zgodzi się na jakąkolwiek 
redukcje sum odszkodowań, ponieważ .te sumy, które Niemcy 
mają spłacić, nie wystarczają na pokrycie kosztów odbudowy 
zniszczonych ztem francuskich oraz sum przeznaczonych na 
renty dla inwalidów. Francja uwzględniłaby możność redukcji 


sum odszkodowawczych tylko w tym wypadku, gdyby sojusze | zastawów. Wreszc'e moratorjum takie mogłoby być najwys 


nicy żgodzilł się na przyjęcie nowego „układu w sprawie tch 
wierzytelności w stosunku do Niemiec. 

Program trancuskł przedstawia francuski punkt widzenia 
w sprawie długów między sojuszniczych, uwzględnłając uja” 
wnioną przez Anglję skłonność zrzeszenia się, względnie zre- 
dukowania swych żądań w stosunku do Niemiec- Francja nie 
może spłacić ant sumy, ant procentów od sumy długów za- 
ctągniętych, dopóki rząd Rrztszy nie uśści kwot odpowtada- 
jacych udztałowt francuskiemu w bonach seria A i B. Dalej 
fako Środek zachęcenia Niemiec do spłat, projekt francuski 
przewidułe dyskorńtowante według 8=go stopnia procentowego 
tych spłat niemieckich, któreby byty utszczone przed ttrnu- 
nem oraz pobieranie niemieckich pożyczey wewnętrznych. Co 
stę tyczy reorganizacjł finansów niemieckich, to Francja uwa» 
ża, że odnośny program winien zawierać 1- opracowanie pia- 
nu stabilizacji waluty niemieckiej, 2. Przywrócenie równowag! 
budżetn niemieckiego; 3. Zaprzestanie dyskontowania bonów 
skarbowych przez bank Rzeszy; 4. Wzmocnienie zarządzeń 
utrudniających odpływ kapitałów niemieckich. 


RRT: y mA 3 R 


Minister Skarbu p. Jastrzębski ustąpił, 

Warszawa. 3. 1. (Pat) Prezydent Rzpltej 
przychylił się do prośby p. min. skarbu Jastrzębskiego 
i zwolnił go z urzędu ministra skarbu. Kierownctwo 
Ministerstwa Skarbu powierzone zostało p. podsekre- 
tarzowi stanu Markowskiemu. 
* $ 
Krótka, zwięzła, a wiele mówiąca wiadomość. P. 
Jastrzębski obiął tekę skarbu po p. Michalskm. Praco- 
wał w gabnecie prof. Nowaka i obecnym gen. Sikor- 
skiego. Popierała go lewicaii ludowcy, w których mnie- 
maniu był mężem zdolnym do uzdrowienia skarbu, Jak 
efekt wydała jego praca, wiemy wszyscy. Wszak ka- 
żdego gniecie szaleląca drożyzna. Znamienny jest fakt 
że p. Jastrzębski podał sę do dwmisji niema] w przede- 
dniu zwołanej na dzień 9 bm. do Warszawy przez prem- 
jera Sikorskiego, konferencii wszvstkich b. młn'strów 
skarbu, w sprawie obecnego położenia finansowego 

państwa. Fakt ten mówi sam za siebie. 


Nowe projekty podatkowe, 


Warszawa, 4 1 (Tel. wł.) Ministerjum Skarbu w 


najbliższych dniach ma przesłać do laski marszałkowskie! 
kilka projektów w sprawach nowych podatków. Najgłówniel= 
szemi wśród tych projektów są dwa: dotyczący zwiększenia 
podatku gruntowego 40-krołnie i 2sprocenotwy podatek od 
obrotów handlowych t przemysłowych. Plerwszy projekt jest 
modyfikacją dawniejszego, złożony poprzedniemu Sejmowi 
w lipcu r. z. Różnica polega na tem, że zwiększono obecnie 
normę. Poprzednt projekt domagał stę tylko 20:krotnej pode 
wyżki. procentowy podatek jest natomiast nowym. Po- 
zatem opracowany został projekt, mający na celu uchronles 
nie skarbu przed stratami, jakie ponosi skarb państwa wskue 
tek gromadzących się zaległości podatkowych. Zaległości te 
przy wpłacie mają być podnoszone w stosunku do obecnej 
ceny zboża, to znaczy, ż¢ o ile np. w miestącu styczniu cena 
zboża wynostła X marek. a w kwietniu podniósła się o pe- 
wna sumę, aalegający płatnik musiałby zapłacić różnicę, wys 


m 
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Francja nie ustępuje. — Bonar Law wierzy 


i takie uchybienie byłoby uważane za uchybłente umyślne, 


Zarządzenia 


w mozność porozumienia. 
te dotyczyły kontrolt komitetu gwarancyjnego nad wykona: 
niem całkowitego planu, a równocześnie polegałyby na przes 
prowadzeniu przez rząd Rzeszy odpowiednich środków w torjium bez zastawów: Przedstawiony przez delegata 
drodze ustawodawczej i administracyjnej. QGdyby Niemcy j angielskiego plan przewiduje -miedzy innemi morator- 
nie przyjęły na siebie przewidzianych w projekcie francus- ! jum 4-leinie zamiast dwuletnego co zmienia poprzedni 
kiem zobowiązań, albo gdyby po przyjęciu nie wykonały ich, | plan wypłat niemeckich, przyczem zasadnicza zmiana 

| 

f 


dotyczyłaby postanowień traktatu wersalskiego bez u- 
nikającą ze zmiany wartośct ceny. Byłaby to próba stworze= | 
I 
[] 
l 


wienie, a w szczególności w kołach francuskich i belgii- 
skich duże rozczarowanie. Teza ang elska żąda mora- 


poczem nte niezwłocznie i automatycznie nastąpiłoby zastos 
sowanie sancytarne, a komitet gwarancyjny zostałby prze: 
niesiony do Berlina. Rząd francuski jest zdania, że Rzesza 
niemiecka jest zdolna przy współdzłałantu przemysłu niemitcs 
kłego wypełnić w roku 1923 przewidziw« na ten rok spłaty 
odszkodowań. QGdyby jednakże mtało być udzielone morator: 
jum, to mogłoby to nastąptć nie inaczej, jak pod warunkiem, 
że nie wpłynęłoby ło na wysokość ogólnie sumy odszkodoe 
wań. oraz, że temu towarzyszyłoby utrzymanie odpowiednich 


uchybień oraz zwalnia Niemcy od wszelkich wypłat, w 
gotówce w ciągu pierwszego 4-lecia. Plan angielski 
całkowicie przeistacza plan wypłat ustanowiony w dniu 
5 maja 1921 r., a w szczególności zniża wierzytelności 
sojusznków u Niemiec ze sumy 132 miliardy marek w 
złocie do 30 miliardów, a nawet 25 miliardów. Opinia 
francuska neprzychylnie przyjmie zwłaszcza ten punkt 
propozycji angielskiej. który przewiduje ostateczne zrze= 
czenie się przez Francję jej depozytu złotego, znajdują- 
cego się w Anglii. Projekt angielski stanowi wyłom w 
traktacie wersalskim, zwłaszcza z tego względu, ponie- 
waż na okres pierwszego 4-lecia wnosi atrybucję komie 
sji odszkodowań, dotyczące kontroli nad finansami nie- 
mieckiemi. W ten sposób komisja odszkodowań przestała. 
by być zwierzchniczem organem kompetentnym w spras 


M 


wie odszkodowań. i 


żej 2eletnie i podczas tego trwanta musiałyby być w dalszym 
cłągu uiszczone spłaty z tytułów kosztów utrzymania armji 
okupfcyjnej t komisji kontrolnej oraz śwładezenła w naturze, 

Paryż, 3. 1. (PaisHavas)- Rada Min'strów zebrana 
pod przewodnictwem Miileranda zaaprobowała jednomyślnie 

| program Potncarego, dotyczacy odszkodowań długów mtędzy= 
siuszniczych. 

Paryż, 8 1. (Pat+Favas). Na dztsiejszem porannem 
posiedzeniu Rady Ministrów Potncare przędstawił angielski 
plan w sprawie odszkodowań. Rada Ministrów stwierdziła 
jednomyślnie, że pian ten redukuje w znacznem stopniu wies 
rzyteluości Francji Í ustanawia nową zwłoke w wypłacie ods 
szkodowań, nie dając w zamian za to żdłnych gwarancji. 
Wobec tego pzzyjęcie powyższego planu stanowiłoby defini- 
tywne wyrzeczenie się najważniejszych klauzul Traktatu Wer 
salsk'ego. 

Paryż. 3. 1. (PAT.) Agencia Havasa komunikuje: 
Przedstawiony na konferencji przz Bonara Lawa pro- 
iekt angielski wywarł w kałach konferencji wielkie zdzi- 


„Niemożliwa teza angielska „ 


Paryż, 3. 1. (PAT:) Dyplomatyczny redaktor 
agencji Havasa dowiaduje się. że angielski projekt do- 
tyczący odszkodowań i długów międzysojuszniczych 
wywarł w kołach francuskich pewne rozczarowanie. 
Teza angielska jęst w istocie oddalona od punktu wi 
dzena francukiego. Mogłaby. ona doprowadzić do wy- 
ników zgoła niewystarczających i poniekąd sprzeciwia 
się w kiiku punktach traktatowi wersalslccemu: 


Zgon poety śląskiego. 


Katowice. (Pat.) Dnia 2 bm. zmarł w Katowi- 
cach poeta Kazimierz Ligoń (Š. p. Ligoń był 
Górnoślązakiem. Poezje tego młodego poety — około 
26 lat życia — w których znalazła odzw.erciedlenie tę- 
skniąca do Macierzy dusza Górnoślązaka, były znane i 
cenione nietylko na Górnym Śląsku, ale w caiej Polsce. 
Podczas plebiscytu śp. K. Ligoń był redaktorem Gaze- 
ty piebiscytowej*, wychodzącej w Częstochowie. W 
powstaniach górnoślaskich brał żywy udział w ruchu 
organizacyjnym. ŹZmarły pozostawił po sobie żonę i 
klkoro dzieci R. i. p.) 


Pomoc dia reemigrantów z Niemiec. 


Warszawa, 3. 1: (PAT.) Do laski marszałkow- 
skiej wniosło Ministerstwo Przemysłu i Handlu następu: 
jące dwa projekty ustaw: 1) projekt ustawy w Sprawie 
udzielenia gwarancji skarbu Państwa do sumy 500 mil- 
jonów mk. na ulgi pożyczkowe dla reem grujących z Nie- 
miec drobnych przemysłowców, kupców i rzemieślni- 
ków oraz organizacii wytwórczych i handlowych; 2) 
prolekt ustawy w sprawie zakupu przez rząd ropy 
bruttoweł. 


zyskania od Niemec za to jakichkolwiek gwarancii. 
Anglja odmawia stwierdzenia jaskr. ze strony Niemiec 
nła nowego miernika, opartego na produkcie pterwszej potrze» 
by, wytwarzanym w kraju. 


` 


* 
Diety senatorów. 


Warszawa, 4 1. (Tel. wl) Komisła Regulamtnowa 
Senatu ukończy dzisiaj swoje prace, a mianowicie przystąpi 
do trzeciego czytania projektu regułaminu. Wczoraj przy- 
jeto projekt dotyczący poborów senatorów. Wypłacane będą 
diety w taktej samej wysokości jak posłów. W razłe odros 
czenła Senatu diety wypłacane będa tylko za pierwsze dwa 
miestące przerwy. Natomiast senatorowie, będacy urzedni= 
kami lub robotnikami, o ile nie pobierają swych poborów lub 
płacy, otrzymywać będą djety n'eprzerwanie przez cały czas 
płastowanła mandatu. Senatorzy, urlopowani z urzędów na 
czas trwantła mandatu otrzymują zwrot kosztów utrzymnła 
w wysokości poborów, które by im się należały, gdyby nie 
bylt urlopowani. Marszałkowł Senatu przysługują pobory 
służbowe prezesa Rady Ministrów oraz m'estęczny dodatek 
na reprezentację. Senatorom nte wolno zrzekać stę diet, 


Z Komitetu Likwidacyjnego. 


Kom tet Likwidacyjny — iak donoszą z Poznania — 
zakwalifikował swojego czasu do likwidacji szereg ma- 
iątków niemieckich, wyznawczywszy ich właścicielom, 
stosowne do przepisów obowiązujących, kilkomiesię= 
czny termin do sprzedaży ich w drodze dobrowolnej. 
Ponieważ termin ten oddawna minął, a właściciele ma- 
jątków nie sprzedali, przeto Komitet Likw dacyiny po- 
stanowił przejąć wszystkie niesprzedane majątki na 
rzecz Skarbu Państwa, co nastąpi w najbliższym czasie. 


—(rt) Baczność Sokoli! Ćwiczenia sokole odbywaja 
się jak następuje: Odział żeński we wtorki i 
czwartki w gimn. żeńśwm przy ul. Groblowei, dla mło- 
dzeży od godz. 6-7, druhny od 7—9. Oddział 
męski we wtorki * piątki w szkole przy ul. Brackiej, 


H 
Bezczelność Żydziaków. 


Warszawa, 4. 1. (Tel, wł.) Do jakich wybryków 
posuwa się bezczelne żydostwo, śwładczy fakt, zaszły w gim: 
nazjum żeńsktem w Aleksandrowie Kujawskim. Uczniowie 
polscy często musieli znosić od kolegów Żydów obełgt go- 
dzące w tch najświętsze uczucia religijne Í narodowe. Lecz 
mlarka szykan żydowsktch przepełniła się w dniach ostat: 
nich dziękt obeldze, rzuconej przez jednego z Żydów, że „Pols 
ska to pies, na którego kij znajdziemy”. Uczniowie polscy 
z dziwną na swój witk rozwagą t powśctągliwością katego* 
rycznte zabronili Żydom wstępu do szkoły Í rezolucję tę za- 
komuntkowali Dyrekcji gimnazjum z oświadczeniem, że w dla młodzieży Qd-godz: 6—7 30, druhowie sol 2-200 
razłe powrotu Żydów, uczntowie polscy gremialnte opuszczą | __ Wzywa się do licznego i punktualnego uczęszczania 
szkolę. Między uczntami połskimt a Dyrekcją gimnazjum to:| ną powyższe ćwiczena. -— Nowi kandydaci moga Sie 
cza się w chwili obecnej układy: zgłosić na każdej lekcii. 


Gdzie rozpoczynać naprawę? 


Za kilka dni zjeżdżają się wszyscy dotychczasowi 
ministrowie skarby, by równocześnie z obecnym (od 
wczoraj kierownikiem) omówić całokształt naszego fi- 
nansowego i gospodarczego położenia: O ile czytelnicy 
przypominałą sobie wazawezwaniu na narady, była mo- 
wa, by każdy dotychczasowy minister ujął swo uwagi 
w szereg konkretnych wniosków. 

Jakiemi oni będą, nie wiemy. Nie wiemy też, jakie 
z calej dyskusii wyloniu się istotne wnioski, Które 
darzyłyby przynajmniej wiarą, że nietylko zostaną prze» 
prowadzone, ale i dadzą wynik korzystny. 

Na ienem miejscu piszemy o ustąpieniu dotychcza- 
sowego ministra skarbu Jastrzębskiego. Bodaj który 
minister ustępuje z takim ciężaręm zarzutów (słusznych 
i niesłusznych) jak właśnie min'ster Jastrzębski. 

To, że nie przeczekał narady ogólno-skarbowej, ma- 
jącej się odbyć 9 stycznia. wskazuje przynajmniej 
tak zdawałoby się — że min'ster nie czuje sie na si- 
łach wzgl. nie pragnie przejąć odpowidzialności za pra- 
ktyczne przepręwadzenie projektów, które na wyżej 
wspomnianej wyłonią się naradzie. 

Tragedją ministra Jastrzębskiego było. że przejął 
urząd, nie znając polskich stosunków ani skarbowych 
ani wewnętrznych. Długie lata spędziwzy w Chinach, 
patrzał na rozmaite zagadnienia innem i oczyma, niż 
patrzeć na nie musi polityk, a Szczególnie minister 
polski. 

I stąd wyrodził się szereg zatargów, tem ostrzej- 
szych, że obok nieznajomości stosunków minister Ja- 
strzębski przejął w spuściźnie dzidzictwo skarbowe tak 
zagmatwane, że istotnie „silnej, i znającej 


żelaznej i 
stosunki potrzebaby miotły, by stosunki w ministerstwie 
skarbu przeczyścić. 

Atoli I fakt taki nie dałby żadnemu ministrowi skar- 
bu gwarancji na ulepszenie stosunków. 

Wydaje nam się bowiem, że główna podstawa, a tem 
samem i gwarancia powodzenia wszelkich reform finan- 
sowych tkwi w uregulowanych stosunkach wewnętrze 
nych. , 

Tu leży jąćro kwestii, tu leży — zdanieńt naszem — 
klacz ma rozwiązanie zagadki- 

Jak bowiem mogą nasze stosunki gospodarcze i fti- 
śmnsowe poprawiać sie, skoro poprzez całe 4 lata naszeł 
niepodległości nie umieliśmy wytworzyć słałości we- 


. wnętrznych stosunków. Do kraju, żyjącego, w takich wa- 


runkach, odnosi się nietylko zagranica z mniejszą lub 
wieksza nieufnością, ale i własni obywatele zatracają 
sowoli uczucie istoty samoistnej państwowości. 

A przecież nam trzeba całą Siłą i najenerziczniej- 
semi: Środkam wzmacniać i utrwalać poczucie 
własnej państwowości. 

Cóż, gdy jesteśmy świadkami, jak w chwili obecnej 
mimo Konstytucję dzieją się w naszem życiu rozmaite 
tajemnicze zarządzenia, dalekie od zasad konstytucyj- 
nych i praworządnych. 

Przykładów przytaczać na razie nie hędzieriwy. Pø- 
włarzalibyśmy się, znając je z telegramów itd 

Skoro tedy ma zebrać się rada wszystkich ministrów 
skarbu. mająca radzić nad odrodzeniem finansowo-go- 
spodarczo polskiem, niech radzi, ale niech przytem jaka 
wytyczną postawi: uzdrowienie j ustalenie praworządne 
naszych stosunków wewnętrznych. 


Poznań, 3. 1. (Tel. wł.) Giełda zbożowa. Żyto 
49500—51 500, pszenica 80000—83 000, jeczmień browarowy 
2000—-44 000, owies 46 000-—49 000, maka żytnia 75 000-— 
80 000, ospa żytnia 31000, ospa pszenna 32000, ziemułakt fa: 
bryczne 3 800-—4 000 marek. 

Warszawa, 3. 1. (Tel. wł.) Waluty tł dewizy: 
Dolary Stanów Zjednoczonych 17 825—17 750, dolary kana- 
dyjskie 17725, frankt francuskie 13191%—1 305, markt nies 
ntęckie 2,50, Londyn 8290U0—82 750, Praga 553, Szwajcaria 
3} 400-3 382, Wiedeń 26%-—26, Włochy 923—0925, Akcie: 
Bank Kredytowy 21500-—-23500, Bank Handlowy 38 000-- 
39 000, Bank Kredytowy 82509 000, Poznański Bank Zwią: 
aku Spółek Zarobkowych 10 500—10 400, 


Sdańsk, 4. 1. (Tel wo Mrk. par. 
-A3 j dalary SEEI 3900-9800. 
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—-(rt) Walne Zebranie Tvw. gimn, „Sokół* odbedzie 
sie w środę, dnia 10 bm. o godz. 8 wieczorem w Hotelu 
Warszawskim. -- Na porządku dziennym wybór Zarzą- 
du. Ze względu na ważność zebrania, obecność 
wszystkich członków konieczne. 

(—) Dr. Urbański, prezes. 
Setretarjar Chrześcijańskich Związków Zawodowych 
tiniee w Grudziądzu przy ulicy Qroblowej 31 
Otwarty lest od 8—1 1 od 3—6. 
Tam inieresencł otrzymać moza wsrelkłe informacje i 
porady w sprawach zawodowych ttd. Kierownikiem lest p. 
Jan Nowsk. Telefon 713 


|rzył to pytanie, ja raz jeszcze mu odradzałem. 
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Telegramy. 


Wywiad u p Piłsudskiego. 


Warszawa, 3. 1. (A. W.) „Kurjer Polski* zamtes 
szcząa dziś wywiad specjalny z marszałkiem Piłsudskim, na 
temat ostatnich wypadków politycznych. 


Na wstępie marszałek Pilsudski zastrzegł stę, że jest os 


"becnie oficerem czynnym a więc musi być powściągliwym w 


wyrażaniu opinii, natomiast wyraził gotowość lo mówienia 
o wypadkach dotyczących okresu, w którym był naczeln'klem 
państwa, oraz do mówienia o rzeczach natury osobistej. 

Zapytany o wrażenia z rozprawy Niewiadomskiego PH- 
sudski odpowiedział, że z całego procesu doznał uczucią bar= 
dzo bolesnego, że za niego zginął kto inny. Poza tem Piłsudsu 
kiego uderza fakt aberracji moralnej polegającej na zrzuca: 
nłu z łatwością odpowtedzialnośct personalnej z jednej osoby 
na druga, co marszałek uważa za niezgodne z duchem naszej 
rasy. Zastrzeltć gogoś innego i nie wstydzić stę tego, chociąż 
ten nie dźwiga na sobie wdpowłedzialności, to jest duch 
wschodu — mówtt Piłsudski. — Tę aberrację obserwowałem 
z pewnem przerażeniem przez 4 lata na stanowisku naczef- 
nika Państwa. Dla ludzi tego zaboru wpływ wschodu był 
fatalny, w swej pogoni za absolutem wyklucza indywidual= 
ność, zaciera indywtdualną odpowiedzialność. Takich zna: 
ków wschodu u nas mnóstwo. Starałem się bronić społeczeń* 
stwo” przed nimt, szukając czynników, które niesie ze sobą 
rasa polska, w których czuje się dobrze. które potęzują siię 
iednostki narodu. Dla mnie uderzająca w sprawie Niewta: 
domsktego jest właśnie tajemnica wschodu. Co do samego 
faktu muszę powtedzieć: żałuję, że Niewiadomski nie napisał 
do mnie, byłbym z pewnością przyjechał do Baryczków po 
tę polską kulę. Zgodnie z mojem szczęściem byłaby mnie 
pewnie ominęła ale w zbiorze kul do mnie wymierzanych by: 
taby jedyną narodową kulą polską. 

Przed wyborem Narutowicza zapytał stę mnie o moje za- 
pattywanie ua jego kandydaturę Odpowfedztałem, że było: 
by mi bardzo nieprzyjemnie, gdyby ja przyjął Powody przes 
miiczaletn. Narutowicz był ciężko chory t w pracy swej jako 
minister doszedł do takiego zmęczenia, że nie syptał po no- 
cach t z trudnością wstępował na schody. Wiedziałem z gó- 
ry, że na stanowisku prezydenta spotkają go rzeczy Í zjawi: 
ska, do których człowiek z kulturą eurczejską z trudnością 
przywyka, np. łatwość w przechedzentu do porządku dzien- 
nego nad osobłstem życiem cziowieka, nad jego czctą Í hoz 
norem. Do tego potrzeba bardziej niż jego wytrzymałej kon: 
strukcjł nerwowej. 

Przed samym wyboem Narutowicz raz jeszcze powt- 
Po wyborze 
przybył do mnie į powiedział, że nie wtdzł możności zrzecze: 
nia stę. Dziwił stę spokojowi, w którym wytrzymałem moje 
położenie. Mówił, że zdecydowany jest znostć ją krócej ale 
nie chce wstydzić się przed sobą samym, aby mial się cof- 
nać, gdy raz już ło na niego spadlo- 

Tu wtrącił marszałek Piłsudski swoją uwagę o pogłoskach 
które krążyły o osobie Narutowicza, że miał on pochodztć z 
rodziny żydowskiej. Piłsudski mówił dalei, że na zachodzie 
wybór Prezydenta budzi ciekawość co do iezo osoby a lua 


W poznańskim „Postępie” znajdujemy na tle sobot- 
niego procesu w Warszawie nader ciekawe uwagi, któ- 
re poniżej podajemy: N 

Dzień 30 grudnia 1922 roku stanie się — rozpoczyna 
Rex w „Postępie“ — datą pamiętną w dzieiach sado- 
wnictwa naszego w b. zaborze rosyjskim. Dnia tego, 
o lle nas pamięc nie myli, po raz pierwszy Sąd zastoso- 
wał artykuł 15 przepisów przechodnich do kodeksu kar- 
nego i w porządku postępowania zwykłego wydał wy- 
rok śmierci, 

Jako informację muszę tu przytoczyć okoliczności, 
jakie towarzyszyły wydaniu tego art. 15 przep. przech. 
Kodeks karny rosyjski z r. 1903, wprowadzony u nas 
podczas okupaci niemieck'ej dopiero, nie zna kary śmier- 
ci. Ze względu jednak na to. że podczas wojny rozno- 
wszechnity się zbrodnie zabójstwa, rabunków itd uzna- 
no za konieczne upoważnić sądy do stosowaną w ra- 
zach wyjątkowych kary Śmierci. o czem mówi art. 15 
przep. przech, do nowego kodeksu karnego. Ponieważ 
jednak wkrótce została zaprowadzona instytucia sądów 
doraźnych dla zbrodni, które z reguły kwalifikują się 
do tei kary, ten art: 15 został martwą literą prawa i do 
tej bory, o ile mnie pamięć nie myli, nigdy jeszcze sto- 
sowany nie był. 

Pochylając zupełnie głowę przed powagą wyroku 
sądowego, pozwołę sobie zwrócić jedną uwagę pod 
adresem prokuratury: nie Świetną wyświadczyła ona 
państwu przyśłuzę, żądając zastosowania w sprawie 
Niewiadomskiego art. 15 przep. przech. Jestem giębo- 
ko przekonany, że w interesie państwa było Sprawę tę 
zbagatelizować, przedstawić ją jako wybryk przedener- 
wowanego fanatyka i podać odpowiednią kwalifikacje 
prawną. 

Przed wyrokiem prawie całe nasze Społeczeństwo 
potępiio z oburzeniem czyn Niewiadomskiego, dziś po 
wyroku tenże Niewiadomski z tak szlachetnym gestem 
oddaljacy swoje życie, stać się może bohaterem. Tłumy, 
częstokroć szukają sobie bohaterów, widzimy przy tem 
że Są one nader zmienne w swych uczuciach. Nie wie- 
le trzeba, aby zostać bohaterem chwili... 

Ani na jedną chwile nie wątpimy. że p. Prezydent 
Wojciechowski, od którego zależy konfirmowanie osta- 
tecznego wyroku śmierci (a do tego jeszcze daleko, bo 
dopiero sprawę osądziła pierwsza instancia)— konfirma- 
cii tej odmówi, wyrok nie zostanie wykonany i kara 
śmierci będzie zamieniona na długoterminowe więzien e. 
I przez długi jezcze szereg lat będzie s'ę ona ciągle przy- 
pominała, bo spodziewać się należy. że rodzina i przyja- 
ciele p. Niewładomsk'ego przy każdej sposobności prosić 
będą o jego ułaskawienie, w ten sposób sprawa ta be- 
dzie wznawiana, będzie się ciągnąć do n'eskofńiczoności. 

W razie zaś. gdyby ią zbagatelizowano. jak zwy- 
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| Po wyroku. 


dzie starają się dowiedzieć prawdy. U nas szukają przedta 
wszystkiem kłamstwa, a na niem budują swoje przesądy po. 
Ityczne W słabych głowach skutecznie działają metody 
kłamstw, plotek i potwarzy. Zapyłany o opinię swoją o Na- 
rułowiczu jako o ministrze Piłsudskt odpowiedział: był om 
znakomitym tnżynierem i profesorem, przyszedi do Polski z 
chęcią oddania swoich sił na rzecz budowy państwa polskiez 
go. Konferencja genneńska wykazała, że Narutowicz doskos 
nale orjentuję stę w sprawach politycznych, to też povarłem 
jego kandydaturę na ministra spraw zagranicznych. . Był on 
jedynym dotąd ministrem spraw zagranicznych w Polsce, któ 
ry po €uropejsku pojmował swe obowiązkt także wobec nas 
czelnika Państwa. Informowa? się u mnie t radził się w rzece 
czach, w których 4-letnie moje doświadczenie mogło mu dzć 
większą pewność stebte. 


Aresztowanie Adolfa Nowaczyńskiego. 


Warszawa. 4. 1. (Tel. włas.) Artykuł pod ty- 
tulem „Wet za wet“, z powodu którego ostatni numer 
„Myśli Narodowej“ został skonfiskowany. całe wydą- 
wnictwo zawieszone, autor zaś artykułu p. Nówaczyńt» 
ski aresztowany i odstawiony do więzienia, anal zułe 
mowę sądową Niewiadomskiego i zawiera pewną cha- 
rakierystykę jego osoby. W związku z aresztowaniem 
Nowaczyńskiego dokonana została rewizja w jego mié- 
szkaniu. O godz. 6 ziawiła się policja i obsadziła całe 
mieszkanie oraz wszystk e wejścia do innych części do» 
mu. U państwa Nowaczyńskich był właśnie od kwadran- 
sa Boy-Żeleński. W ciągu godziny dokonywano poszu* 
kiwań w bibliotece, w licznych zbiorach oraz we wszy- 
stk'ch sprzętach domow ych. czytano listy p. Nowaczyń- 
skiego i p. Nowaczyńskiej i zabrano niewielka paczkę 
listów i papierów ze zbiorów pp. Nowaczyńskichi Ma- 
stepne odstawiono znakomitego pisarza do wiezienia w 
Mokotowie. 


Z nastrojów krakowskich. 


Warszawa, 4. 1. (Tel. włas.)  Donoszą z Kra- 
kowa, że miasto wciąż jeszcze jest pod wrażemiefn ži= 
kazu nocnych pasterek w kościele Panny Marji w Kras 
kowie. Zakaz ten spowodowany został awanturami, ia 
kie wywołały gromady pepeesowców w czas'e ostatniej 
pasterki nocnej, Weszły one do kościoła przy akompan- 
jamencie harmonii i poczęły wyśpiewywać najprzód ko= 
lendy a potem „Czerwony sztandar“. Kiedy usiłowano 
wyprosić pianych towarzyszy, rozpoczęła się bójka, 
która przeniosła sie wnet na rynek. Podobne awantury 
odbyty się również w kilku dniach ostatnich w innych 
kościołach krakowsk'ch. W rezultacie proboszcz ko- 
ścioła Panny Marii zapowiedział. że z powodu zbezcze- 
czenia kościoła przez pijanych towarzyszy nocne pa- 
sterki zostaną odtąd zniesione, 


czajne zabójstwo, popelnione w stanie rozdraźnien'a 
psychicznego i skazane Niewiadumskiego na cztery lata 
ciężkiego więzienia, wkrótce o nim by zapomniano. 

Prokuratura jest urzędem po części administracyj- 
nym i w swoich postępkach powinna się kierować 
względami ogólno-państwowemi. 

Rozmawiałem kiedyś z pewnym urzędnikiem austrjace 
kim o sprawie Siczyńskiego. Od niego dow.edziałem 
się, że wadze austriackie z całą świadomością dopuściły 
do jego uceczki z więzienia. Ułaskawiono go, bo nie 
chciano z niego robić bohatera. Gdyby na nim wykona- 
no wyrok Śmierci, przez długie lata imię jego stałoby 
się symbolem męczeństwa dla Sprawy narodowel- 
Zmarły — stałby sę bohaterem narodowym, zbiegły —-- 
jest również nieszkodliwy, bo w ķraiu pokazać się iuż 
nie może, a Stracił aureole męczeństwa. 

O tem wszystkiem powinni byli pomyśleć panowie 
z prokuratury warszawskiej. 

Nie mogę też tu zrobić pewnej uwagi o zachowaniu 
się p. ministra sprawiedłiwości, Makowskiego. Przy- 
szedł on do sądu i był obecny przez cały czas rozpra~ 
wy. Tego czynić nie powinien był. Sędzia podczas 
rozprawy, a zwłaszcza w sprawie tak ważnej, całą Swą 
uwagę powinien skupć na iej okolicznościach, przytem 
strzedz sie powinien wszystkiego, co w tym lub innym 
kierunku ubocznie na jego przekonanie wpływa. Cała 
myśl jego koncentrowana być powinna wyłącznie na 
sprawie. Podczas, gdy obecność zwierzchnika, który 
argusowem oki „patrzeć bedzie na przebieg sprawy, 
z konieczności musi denerwować sędziów, a zwłaszcza 
prezydującego, a wadomó, że wszelkie zdenerwowanie 
pozbawia człowieka spokojnego sądu o rzeczy: 

Pan Makowski więc nie powinien był ziawiać sie w 
sali sądowej, tem bardz'ej, że osobisty jego pogląd na 
cały przebieg wypadków. które wywołały katastrofe 
16-go grudnia. jest ogółowi znany, choćby z awantury « 
jego nieletnim synem, która musiała być skutkiem na- 
strojów domowych. 

Na zakończenie chciałbym jeszcze powiedzieć parę 
siów o prawno-formalnym stanie sprawy. Obecny wy- 
rok sądu okręgoweso podlera w terminie 2 tyeodnioe 
wym od dnia ogłoszenia wyroku w formie ostatecznej (co 
nastąpi w dn. 10 bm.) zaskarżeniu do sądu apelacyjnego, 
który znów mepytorycznie sprawę roznatrywać będzie. 
Skarga apelacyjna musi być podana przez obrońce z t- 
rzędu, choćby oskarżony tego nie chciał. Po rozpozna= 
niu sprawy przez sąd drugiej instancji, można se odwo- 
łać do Sądu Najwyższego że skargą kasacyjną i dopiero 
po zatwierdzeniu wyroku przez ten ostatni staje Se on 
prawomocnym i. — jeżeli oskarżony skazany jest na 
śmierć, musi być konfirmowany przez Prezydenta Rze- 
czypospoliteł. © sadzic wa". i 
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Nie tędy droga. 


Na czoło zagadnień natury socjalnej wybija się bez- 
sprzecznie kwestia strasznej drożyzny artykułów Spo- 
Żywczych i artykułów pierwszej potrzeby. Fakt pier- 
wszorzędny w życiu gospodarczem wyciskaljący Swe 
tragiczne piętno nietylko na doli mas pracujących. 
lecz nadto komplikujący ogólny rachunek społeczny. za- 
leżny od takich waźnych pozycyj, jak kredyt, dewalua- 
cla marki polskiej, brak surowców i wogóle brak jakich- 
kolwiek danych, na których możnaby budować gmach 
dła rozwoju przemysłu i dla normalnej egzystencji pra- 

Zdając sobie dokładnie sprawę z ciężkiego położe- 
nia rzesz pracowników, należałoby zwrócić uwagę 
przedstawicieli kół robotniczych na szereg niesłychanie 
ważnych momentów, których omówienie — być może 
— rzuci ożywczy Shop Światła na to błędne koło, w 
którem zarówno pracodawca jak i pracobiorca się obra- 
cają- : 

Reprezentanci: organizacji robotniczych w Słuszriem 
zrozumieniu elementarnych zasad ekonomii społecznej, 
politycznej i co najważniejsze, ekonomii powo*- 
jennej — niejednokrotnie dawali publicznie wyraz, iż 
masy warstw pracujących umysłowo i fizycznie stoją 
wobec żywiołowej, spolecznej katastrofy. której końca 
trudno przewidzieć. Bezprzykładnie ciężka i uporczy- 
wa wojna wtrąciia większą część Europy w zamęt, któ- 
ry niesie narodom i osobnikom jeszcze cięższe Ciosy i 
straty od tych. które zarządziiy działania wojenne. 
Wszystko, co społeczeństwo uważało za trwałe, zary- 
sowało się, ba! — runęło i niesie nas powojenna fala ku 
dalszym fazoim i natępstwom bezprzykładnego w dzie- 
iach narodów wstrząśnienia ekonomicznego. W dzie- 
dzinie zasadniczych poleć ekonotnii społecznej powsta- 
ię chaos: Ludzkość stoi formalnie przed now. wartościa- 
mi, nowemi faktami i nowemi teoriami. Mechanizm ży- 
cią przechodzi gwałtowną ewolucję, któręj każdy dzień 
rewolucjonizuje dotychczasowe pojęcia i zasady gospo” 
darki społecznej. Do czasu wielkiej wojny Świat uczo- 
ny ludzi! się, że rozumie dó gruntu mechanizm wszyst- 
kich zjawisk gospodarzych. Trzeba było dopiero kąta- 
strofy, która nas porwała w swój wir, abyśmy się po 
niewczasie przekonali, do jakiego stopnia byli nieprzę- 
widującymi ci, którzy powinni byli kierować się iej za- 
sadami i wskazaniami. Popełniano przez Szereg lat 
błędy elementarne i nie znalazł się nikt, żaden teoretyk, 
któryby z należytą siłą przestrzegł, że te błędy muszą 
doprowadzić prędzej czy później do katastrofy, właśnie 
takiej, która Świat zaskoczyła. Zdawało się, że Adam 
Smith położył już trwałe podwaliny pod gmach eko- 
nomi. Okrzyknieto go „oicem* ekonomii społecznej i 
politycznej. I cóż się stało? Ziawił się drugi myśli- 
ciel i-przeciwstawił się calkowicie Smithowi. Porwał on 
za sobą mnóstwo umysłów, choć więcej jeszcze Sete, 
czułych na niedolę bliźnich. Był nim Karol Marks. 
Doniosła jego rola w ekonomii a właściwie w oświetla- 
niu praktycznych stosunków gospodarczych jest wynl- 
kiem jednej tylko poprawki mianowicie jemu tylko wta- 
ściwego poimowania „pracy“ ludzkiei. Ale to wystar- 
czyło, by szeroki ogół poczytał za wielkie odkrycie na- 
ukowe. I cóż się znowu stało? Teoria jego nie zado- 
woliła umysłów głębokich, bo i nie mogła zadowolić, ja- 
ko oparta na pomyłce logicznej z racji definicii pracy 
ludzkiej. I trzeba było dopiero wielkiej wojny, strasznej 
Tany gospodarczej, krwawiącej na żywem ciele narodów 
aby przekonać się naocznie, iak dalece mylili się Smi- 
thowie Marksy i inni znachorzy chorób społecznych. 
"Trzeba było dopiero kryzysu walutowego, drżyźniane- 
go i mieszkaniowego — ażeby zrozumieć gigantyczny 
charakter nieszczęścia gospodarczego, usunięcie którego 
drogą suchych marksowskich, czy smithowskich teore- 
tycznych formułek staje się fizyczną niemożliwością. 
Trzeba było dopiero kryzysu walutowego, drożyźniane- 
rzesz ludzkich na kontynencie i+.. w Rosi, ażeby 
wszelkim apostołom wywrotowego raju powiedzieć 
twardo: wara! Jeśli łamią się wiazadła gospodarki spo- 
łecznej, jeśli uruchomienie wspaniałych warsztatów pra- 
cy ludzkiej zależy obecnie od katastrofalnych sił. nie- 
snanych w czasach przedwojennych, czyż w walce o e- 
gzystencię i byt pracownika umysłowego i fizycznego 
Żądanie podwyżki płac — słusznie zresztą należącej się 
— IW być programowemi hasłem organizacji robotni- 
czej?! (Panowie! Nie tędy droga! , 

Jasną rzeczą bowiem jest, iż sama podwyżka, cho- 
ciażby była najidealniejszym wykładnikiem napięcia 
budżetowego przedsiebiorstw fabrycznych — nie po 
wstrzyma nigdy orgii drożyźnianej ani tem mniej zale- 
wu banknotów, a go zatem idzie, dewaluacja marki 
polskiej w stosunku do silniejszych walut zagranicznych. 
Praca organizacji robotniczych musi potoczyć Się po 
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Seim chrześcijańsko-narodowego nauczycielstwa. 


Lwów, dn. 28, i 29. XIE 1922 r. 


Gdy „Związek Nauczycielstwą Polskiego" coraz to 
wyraźniej szedi w kierunku prądu lewicowego i .mater- 
jalizmu socjalistycznego, coraz to wyraźniej stawał się 
podwórkiem P. P, S. į „Wyzwolenia“ pp. Sumlikow= 
skich, Wożnickich, Nowaków i Zygmuntów Nowickich, 
roszczących sobie rawo monopolu dla reprezentowania 
calego nauczycielstwa polskiego i mniejszościowo-ży= 
dowskiego, połączyły się wszelkie inie organizacje Za- 
wodowe nauczycielskie, stojące na zasadach chrześci- 
jańskich i narodowych, na walnym zieździe dn. 26 wrze- 
śnią 1921 r. w Warszawie w nową, wspólna organizacię 
„Stow. Chrześc-Narodowego Nauczycielstwa w Pol- 
sce”. 

Drugi walny zjazd delegatów z całej Polski, który 
się odbył dn. 28 i 29 grudn.a 1922 r., ściągnął do Lwowa | 
kilka setek delegatów, wielką liczbę gości i reprezen- ý 
tantów wladz 4 był swą okazałością, jakością refera- 
tów i świetnym przebiegiem wielką imponującą mial. | 
stacją nauczycielstwa polskiego- Lwowski Oddział Okrę- 
gowy, który powstał z dawniejszego, 52 lat istniejące" 
go Polskiego Towarzystwa Pedagogicznego, starannie 
i wszechstronnie był ów zjazd przygotował, ułóżywszy 
urozmaicony program, postarawszy s'e„dla gości o do- 
godnne kwatery i warunki życia. o staranne przyjęcie, 
ugoszczenie į zabawienie: 

W czwartek, dn. 28 grudnia rozpoczął się ziazd $0- 
lennem nabożeństwem, celebrowanem w kościele ka- 
tedralnym przez ks. biskupa Twardowskiego. poczem 
udali się goście i delegaci w wspaniałym pochodzie do 
gmachu przy ul. Zimorowicza 17, gdzie w obszernej 
sali własnego domu odbylo się uroczyste pierwsze ze- 
branie, począwszy od godz. 11. W uroczytościach tych 
wzięli udział ks, biskup Twardowski, prezydent miasta 
Neumann, kurator kregu szkolnego lwowskiego So- 
bński z pp: wizytatorami, posłowie: prezes dr. Głąbiń- 
ski, brygadier Mączyński. dr. Prószyński, Arcikowski, 
Nowicki. dr. Rąb, Kornecki isenątor Sciński, dyrektor 
Stemler z Warszawy jako przedstawiciel „Polskiej Ma- 
cierzy Sokolnej', p. Majewska od Zarządu „Głównego 
Polskiego Czerwonego Krzyża”, reprezentant „Rozwo- 
ju* p. Krzysziofowicz, oraz przedstawiciele inn. wiadz | 
i organizacyj. Okręg pomorski wysłał 8 delegatów, 


Zatarg lekarzy 2 

Ponowny „strejk lekarzy” — jak się n.eściśle wyra- 
ża — a raczej zawieszenie pracy dla Kas chorych tym 
razem przez lekarzy województwa poznańskiego i po- 
morskiego na polecenie zarządu dzielnicowego związku 
lekarzy w Poznaniu wywołało ogólne rozgoryczenie. 

Jego miarą są poniżej nadesłane uwagi z kół czy- 
telników, które umieszczamy nietylko celem wywołania 
dyskusji, ale i celem wyjaśnienia istotnych przyczyn 
zatargu, a tem samem powstrzymania w przyszłości tak 
smutnych objawów, jakiem! są „strejki lekarzy“. 

Zdaje ham się, żę lekarze sami — a przynajmniej 
olbrzymia ich cześć — rozumie horendalność położenia, 
tem boleśniejszego, że za winy lub postępowania nie- 
których lekarzy — przyczyniających siędo zatargów — 
cierpieć muszą nietylko materialnie, ale — co gorsza — 
i moralnie. 

To też ci właśnie lekarze winni wystąpić kojąco, by 
zatarg iaknajprędzej zlikwidować w ramach słusznego. 
ale nie przesadnego i jednostronnego interesu lekarzy. 
Nikt bowiem nie zazdrości lekarzom słusznych docho= 
dów, ale lekarze zrozumieć muszą, że opinia burzy się i 
nigdy nie pogodzi się, by Kasy chorych były „kopal- 
niami złota” dla tych lekarzy, którzy nie tyle dobro cho- 
regu i dobro całości, a tylko swoje mają na oku. 

Tyle dorywcze uwagi nasze. Głos ma teraz jeden 
z naszych czytelników, który pisze: 

_. Wczoraj obiegła Grudziądz wieść hiobowa, że le- 
karze nasi przestali przyjmować chorych zgłaszających | 
się z kartkami Kasy chorych, żądaląc ponownej zwyżki 
100 proc. a przy niektórych chorobach specjalnych 300 
do 500 proc. Czyli pp. lekarze ogłosili w stosunku do; 
pacientów Kasy chorych formalny straik- Strajk leka- 
rzy jest dla każdego obywatela ciekawą zagadką.  Sły- 
szeliśmy bowiem o strajku robotników, tragarzy, tran- 
waijarzy, kelnerów, zamiataczy ulic, nie słyszeliśmy na- 
tomiast o strajku profesorów uniwersytetu, księży, pro- 
fesorów szkół! Średnich, nauczycieli szkół niższych, 
przedstawicieli sądownictwa i tej wielkiej rzeszy pra- 
cown ków państwowych. Zatym jedna część inteligenciji 
wyzyskiwania wprost niemiłosiernie przez państwo. po- 
suwa swoją wyrozumiałość dla pustego skarbu państwa. 
polskiego tak dalekq, że poprostu odmawia sobie wiele 


)ziś cena 


Prezes Zarządu Głównego p. Stanisław Glapiński 
z Poznańskiego zagaił zjazd uroczystem przemówien' em 
zakończonem trzykrotnym okrzykiem na cześć Rzeczy- 
pospolitej, poczem sala zagrzmiała tonami hymnu naro- 
dowego. 

Z rzędu przywitał gości prezes lwowskiego oddziału 
okręgowego. p. dyrektor Szczurkiewicz, ks. arcybiskup 
Twardowski w imieniu swoejm i ks. arcybiskupa Bil- 
czewskiego złożył serdeczne zjazdowi życzenia, p. ku- 
rator Sobiński w imieniu Ministerstwa W. R. i O. P. 
w imienu miasta p. prezydent Neumann, ze Sejmu p, 
poseł brygadier Mączyński, za P, Macierz Szkolną p 
Stemier, poseł dr. Prószyński za nauczycielstwo Szkół 
średnich, p. Majewski im P. Czerwonego Krzyża i p. 
Krzysztofowicz im. „Rozwoju“ 

Wskład prezydjum weszli: prezes St. Giapiński (Po- 
znań). wieeprezesowie: pos. Alb. Nowicki, (Pomorze), 
Ferd. Szczurkiewicz, (Lwów), A. Antoszczuk arSza. 
wa), na sekretarzy powołano: p. K- Synowca i A. No- 
woc ńską z Warszawy, F. Tatarównę z Krakowa i în- 
nych. 

Żajmujący i wyczerpujący referat p. t.: „Ocena pro- 
gramu Szkoły powszechnej a) pod względem praktycz- 
nego zastosowania, b) w stosunku do szkoły Średniei. 
c) w stosunku do kształcenia nauczycieli“ wygłosił p. 3. 
Lobczyński z Lwowa. W ożywionej dykusji zabieraja 
głos dużo delegatów i gości. 

Na zakończenie przedpołudniowych obrad wybra- 
no komisię weryiikacyjną, wnioskową, statutową, budże- 
towa i komisję — Matkę. A 

Wspólny 'obiad zgromadził uczestników zjazdu w 
kasynie artystyczno-literackim przy ul. Akademickiej. 

Po południu wygłosia p. Kozłowska z Warszawy 
referat „Znaczenie wychowania przedszkolnesro dla or- 
ganizach szkolnictwa powszechnego”, oraz p. Barlik 2 
Poznania: , Nasze pobory na podstawie proiektu ustawy 
o uposażenu. Po zamknieciu wyczerpującej dyskus'i 
i drugiego plenarnego posiedzenia, obradowywała knmi- 
sia Budżetowa. a w salach domu Chrześc. Rzemieślni- 
ków „Pod Gwiazdą“ odbvł się raut j wieczornica o pod- 
niostym nastroju, trwajaca przy tańcach, śmiewach so: 
lowych i wspólnych deklamacjach aż do OE 


kasami chorych. 


rzeczy dla każdej jednostki kulturalnej niezbędnych, dru- 
ga — pozazdrościwszy laurów wojento-bogackich - 
pragnie Iść ich śladami. Jak wiadomo, płace urzędni- 
ków państwowych wszelkiego rodzaju wynoszą dziś od 
100—400 tysięcy mk. miesięcznie. Mimo to o iakiś 
strajkach wśród tych sier, pojmujących swołe zadani Ą 
iście po obywatelsku, nie ma nawet słychu. 


Jakże wobec tego wyglądają panowie lekarze? Jak 
się dowiadujemy ze źródeł wiarogodnych, przeciętny Zar 
robek lekarza w Grudziądzu wynosił do czasu wybuchu 
pierwszego strajku, który zakończył się przed dwoma 
tygodniami, przeszło milion marek miesięcznie, po uzy- 
skaniu zaś stu-procentowej podwyżki za listopad i £ru- 
dzień dochody panów lekarzy podwoily się, obecne 
więc strajkiem, a więc metoda zupelnie nie praktyko- 
wana przez intel gencję, nasi eskulapi chcą swoje docha- 
dy potroić. Przy pierwszych pertraktaciach Kasa chu- 
rych poczyniła jak najdalej idące ustępstwa. To jednaj 
starczyło aż na dwa tygodnię! W  jakiem położeni: 
znaduję się Kasa chorych, kiedy pp. lekarze żadali 101 
pre. dodatku jeszczę za październik, podczas kiedy 
składki robotników pozostały te Same. Czy syster 
wybrany przez streikujących jest racjonalny i czy Zg% 
dza się z etyką i szczytnem powołaniem lekarza — nv 
chaj osadza sami czytelnicy, Tu dodać musimy, ŻE NA 
odmawiamy nikomu prawa do upominan'a się o odpo- 
wiednie wynagrodzenie i każdy powinien należycie 0ce 
niać swój trud, jednakże to szacowanie swojej pracy nią 
może przekraczać pewnych granic a, przyłem nie mo- 
żna w tych wypadkach zgodzić się na system streikowy. 
ik do tego rodzaju walki istnieją liczne środki kultu 
raliie. j . 


A więc całe społeczeństwo, a więc także i lekarztw 
potępialją każdą formę strejków., stąd więc postępowani: 
tychże wystawia im bardzo smutne świadectwo. Jeże: 
li bowiem jakiemuś profesorowi uniwersytetu, czy te? 
urzędnikowi państwowemu. wystarcza dochód 100—40 
tysięcy marek miesięcznie, to sądz my, że dochód leka 
rza, wynoszący ża ten czas ad 2 do 4 milionów, powi: 
nien być również wystarczający. M 


pożyczki | 


złotej 30 000.. 


niejsza zwrócić uwagę na ideę ruchu współdziel-| 
czego (kooberatyw). Ogół robotniczy powinien do- l 
magać się w pierwszej linii od rządu centralnego, ażeby 
zaprzestać raz wreszcie z improwizowaną gospodarką 
każdorazowego gabinetu ministerialnego. Tak pojęta 
walka, bez wstrząśnień — bo tych za wiele każdy dzień 
nam niesie — walka w granicach konstytucyjnych może 
wydać o tyle owoce, iż życie mas robotniczych nie bę- 
dzie spalało się tak denerwującym ogniem jak dotych- 


innej linji aniżeli dotychczas. Na sztandarze organi- | czas i że byt matertjalny pracownika nie będzie podlegał 
zacyjnym należy wywiesić hąsło walki z drożyzną, ha-| zbiiającym przeszkodom psychozy dreżyźnianej. 


sło stabilizacji marki polskiei Organizacie robotnicze 


A więc ratunku wyjścia z ciężkiego położenia 0» 


fladem obrzymich zrzeszeń zachodnich — winny bacz-ł becnego mie można szukać na drodze Ji tylko podnosze- 


nia zarobków, lecz trzeba się zwrócić do istotnej przy- 
czyny zła i tam lekarstwa odpowiednie zastosować. Za- 
niedbanie takiego postępowania prowadzi nas do ciąg- 
łego kręcenia sie w kółko: podnoszenie płac (itd. zarob} 
podnoszenia artykułów pierwszej potrzeby. podnoszenia 
plac itd. Zarobki nasze idą już w Setki tysięcy marek. 
mogą póiść i w miliony, jak w Bolszewił, a istotnie nasz 


„dobrobyt będzie ciągle się pomniejszał i nasza zamo- 


żność obniżała. Największym zatem wrogiem mas ro- 
botniczych jest dewaluacja I inflacja bankno- 
tów polskich w następstwie czego krzewi sie drożyzna, 
paskarstwo i wyzysk 

| bi, 


rj 
u. 


Fiu * 


Z działalności klubu Chrześcijańskiej | 


Demokracji. 


Mimo, Że odbyły się dotąd tylko dwa posiedzenia 


Sejmu, mieliśmy sposobność podać wniosek Klubu 
Chrześcijańskiej Demokracji w sprawie  drożyzny, 


świadczący, że klub nasz odrazu wziął się do pracy nad 
naprawą nieznośnej sytuacji. Dziś przytaczany poriżej 
dwa dalsze wnioski nagłe w sprawie ubezpieczeń spo- 
łecznych dla robotników i w sprawie wprowadzenia 
zmian w ustawach antyalkoholowych. 


I- WNIOSEK 
O UBEZPIECZENIA SPOŁECZNE, 


ścijańskiej Demokracji w sprawie spiesznego przygoto- 
wania i przedłożenia Sełmowj projektów ustawy o ubez= 
pieczeniach społecznych dla robotników, 

Uzasadnienie. Zewsząd dochodzą nas liczne 
skargi robotników, iż dotychczas w Państwie Polskiem 
klasa robotnicza nie ma urządzeń społecznych, któreby 
zabezpieczały rzesze pracujące na wypadek starości i 
niezdolności do pracy. na wypadek kalectwa i na wypa- 
dek braku pracy. Konstytucja nasza w art. 102 wys 
raźnie gwarantuje obywatelom prawo do wzmiankowa- 
nych ubezpieczeń społecznych. 

Tymczasem Rząd sprawę tak ważną dła rzesz pra- 
cujących, jak ubezpieczenia społeczne, traktuje dotych- 
czas z zadziwiającą obojętnością, mimo to, że od czasu 
uchwalenia Konstytucji ubiega dwa lata. 

Wysoki Seim raczy uchwalić: 

Wobec powyższego 

„Wzywa się Rząd, ażeby w ciągu 4 miesięcy 
przedstawił Sejmowi projekty ustaw ©  ubezpie- 
czeniach społecznych, a mianowicie: na starość i 
niezdolność do pracy, na wypadek kalectwa i na 
wypadek braku pracy. — A 


Wniosek nagły posła L. Gdyka j tow. z Klubu Chrze- | 


Wnioskodawca. 
IL WNIOSER 
W SPRAWIE USTAWY ANTYALKOROLOWEJ. 


Wniosek nagły posia Adama Piotrowskiego, Albina No- 

wickiego i innych w przedmiocie wprowadzenia zmian 

w ustawach antyalkohelowych z dnia 23 kwłotnia 1925 
i i 27-go Stycznia 1922 r. 


Wysoki Seim zechce uchwalić: 

1) Wzywa się Rząd do przedłożenia projektu 
zmiany ustawy antyalkoholowej, umożliwiającej u- 
względnienie specialnych warunków prawnych, 
gospodarczych i społecznych w Województwach 
Poznańskiem i Pomorskiem. 

2) Upoważnia się Rząd do wstrzymania wyko- 
nania wymienionych ustaw: w Województwach 
Poznańskiem i Pomorskiem aż do wprowadzenia 
w myśl cyf. 1. 

Uzasadnienie. Przystąpienie do praktyczne” 
zo wykonanią ustaw antyalkoholowych wykazało cały 
szereg obiawów niepożądanych: Powstały wątpliwośgł 
w stosunku wspomianych ustaw do ustaw miejscowych, 
mianowicie co do właściwości władz, a krótkie terminy 
w kasowaniu dotychczasowych koncesyj wprowadzaja 
zaniepokojenie w szeregi obywateli złączonych z prze- 
mysłem t handlem napo'ami wyskokowemi. nie dozwa- 
lając na dostosowanie się osób dotkniętych do nowych 
stosunków, oraz zastosowanie środków zapobiegają- 
cych bezrobociu między pracownikami wymienionych 
gałęzi handlu i przemysłu, w Szererach których znajdu- 
ją się liczni inwalidzi wojenni. 

Nie są również uchylone przepisy, przewidujące 
odszkodowania, w razie zakazu dalszego użytkowania 
przedsiębiorstw przemysłowych względnie przejęcia na 
dobro spoleczne, z czego powstać może wielka odpo- 
więdzialność skarbowa przy dotychczasowym sposobie 
zastosowania ustawy. 

Sprawa wymaga zatem dokładnego zbadania i za- 
stosowania środków uchyłających wspomniane niedoma- 
gania. 

Niezbędnem jest wskutek tego odroczenie wprowa- 
dzenia ustawy aż do odpowiednich zmian ustawodaw- 
czych. 

EUROPE" BUZIE" a TE 


Do Polek! 


Taki tytul zapewne najwłaściwszy dla najświeższego 
orędzia ks. kardynała Dalbora. Zawiera ono bowiem 
wyraźne wezwanie do kobiet — Polek w sprawie zacho- 
wania się wobec nowoczesnych tańców. 

Orędzie to, którego głos i na nasze kobiety winien 

gie minąć bez echa opiewa: 

„W zeszłym roku wystosowali Biskupi polscy 
„odezwę do Narodu polskiego. aby, pomny na wiel- 
kie dobrodziejstwa, jakie z rąk Bożych otrzymał. 
ipomny na krew przelaną przez rodaków w obro- 
me Oiczyzny, okazał sę Życiem, poważnem, ucz- 
ciwem i pracowitem, godnym cudownej opieki Bo- 
żej nad sobą. Temu zadaniu i obowiązkowi naro- 
dowemu sprzeciwia się szał tańców i zabaw, ia- 
ki ogarnąwszy prawie świat cały, wtargnął tak- 
że niestety do naszej Ojczyzny. Gdy jednak prze- 
konuję się, że odezwa Biskupów nie odniosła po- 
żądanego skutku, gdy przeciwnie dowiaduję się, 
że i w Wielkopolsce szerzą się tańce niestosowne 
i nieprzyzwoite, mam sobie za obowiązek na po- 
czątku rozpoczynaiącego Się czasu zabaw Czyli 
karnawału podnieść głos, by wiernych i wierza- 
cych wszystkich katolików przestrzec przed nie- 
któremi tańcami: Wiem, że prawie każdy taniec 
można tańczyć w sposób przyzwoity lub nieprzy- 
zwoity, ale doświadczenie uczy, Że są niektóre 
tańce pobudzające jeśli nie prowokujące: zmysło~ 
wość i nieprzyzwojtość. Do tych tańców należą: 
Tanco. Two-Stepp, Qne-Stepp, Fo=Tiat. Shim- 


GŁOS POMORSKI 


my i im podobne. Dlatego oświadczam. 
wyższe tańce należą do tańców zakazanych. 
Wszystkie zaś rodziny, chcące uchodzić za szcze- 
rze katolickie, wzywam i proszę gorąco, aby nie 
pozwalały, by w ich domach owe tańce się odby- 
wały. Ponieważ zaś wiadomą rzeczą jest, że po- 
zio mobyczajności w życiu towarzyskiem zależy 


głównie od stanowiska, jakie zabiorą kobiety. dla- | 


tego zwracam się w szczególniejszy sposób do 

kobiet wielkopolskich, aby nie brały udzialu w za- 

bawach i balach, z których programu nie będą z 

góry skreślone wymienione niestosowne tańce. 
Poznań, w dniu Nowego Roku 1923. 

» Edmund, Kardynał-arcybiskup*. 


Wiadomości bieżące. 
Ralendarz: Piątek: Telesfora mecz, 
8.13. zachód 3.58. Wachód księżyca 7.18, zach. 9.18 
m 
MUZEUM otwarte w Środy i soboty od 12—2, w nie- 
dziele i święta od 11—2 godz. 
ób 
BIBLJOTEKA I CZYTELNIA T. C. L. otwarta w dni 
powszednie od godz. 5—7, dla dzieci w środy i so- 
boty od rodz. 4—-5. 


—%* UWADZE WSZYSTKICH TOWARZYSTW PP. Bar” 
dzo często zdarza się, że towarzystwa pp. nadsyłają nam zas 


wiadomienia o odbyć się mających posłedzeniach, które nas, 


dochodzą ze spóźnieniem, co czyni zrozumiałem, że zawiado= 
miente nie mogło być umieszczone w stosownym czasie. Gdy 
takte zawiadomienie nawet przyjdzie w dniu posiedzenia po 
godzinie Iistej przed południem, to już iest za późno, by je 
podać do gazety, gdyż w tym czasie rozpoczyna się zamknię: 
cie odnośnej strony lokalnej. 


Później zachodzą z tego powodu © E cal i żale, 
że pismo niechętnie umieszcza zawiadomienia lub nie popie: 
ra danego towarzystwa. Zarzut taki, skierowany pod adre- 
Sem naszego pisma jest niczem nieusprawiedliwiony. 


Powyższe skłanta nas do zwrócenia uwagi wszystkim 
tewarzystwom, że wszelkie komunikaty podamy w swoim czas 
sie, ale musza się one znajdować w redakcji nalpóźniej do 
godziny 10 i pół przed południem tego dnia, w którym mają 
być umieszczont. Prosimy wobec tego wszystkich o zasto- 
sowanie ste do powyższego w imię swych własnych intes 
resów. 


—** (GWIAZDKA DLA BIEDNYCH. W sobotę dnia ó:go 
stycznia br. rozdawać będziemy gwiazdkę naszym biednym 
o godzinie 2 i pół po południu w salt gimnastycznej Gimnazjum 
Żeńskiezgo przy ulicy Groblowej. Wszystkich członków To= 
warzystwa prost stę o przybycie na ten obchód- 

Panie Mit. św. Wincentego a Paulo. 


—* WIELKA ZABAWA ŚWIĄTECZNA z choinką dla 
uczniów szkoły tm. Jachowicza odbędzie stę w płątek, dnia 
5sfego stycznia od godziny 4:tej do 8 Í pól wieczorem w saz 
iach p. Migodzińskiego. Rodzice Í rodzeństwo do lat 12-stu 
mogą towarzyszyć, Wejście na salę 500 marek od każdego, 
i garderoba 100 marek. Strój świąteczny. 

Przy nintejszem zawiadamtią się, że w czwartek, 4:go 
stycznia o godzinie 10-tej rano powinna zebrać się w szkole, 
I-sza starsza wstępna klasa (z góry, II piętro.) 

Nauczycielki szkoły tm. St. Jachowicza. 

—** REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO: Dziś w 
czwartek dnia 4 stycznia „Sublokatorka'. 

Jutro wpiatek dnia 4 stycznia przedstawienia niema: 

W sobotę dnia 6 stycznia „Betlejem Polskie", 

-—** Z TEATRU MIEJSKIEGO. Dziś w czwartek 
dobrze znana „Sublokatorka* kłóra zainstalowałą się 
na dobre na deskach sceny zrudziądzkiej. Artyści zbierają 
zasłużone oklaski z p. Andrzejewskim na czele. W piątek 
przedstawienia niema. W sobotę po raz ostatni Rydla 
„Betlejem Polskie” na którym p. Jóźwieki jako „Dzia: 
dek“ zbiera na kuchnię dla ubogich, do tej pory zebrał prze- 
szło 100000 marek. © ^ R. C. 

—** OFIARY. Na zmianę krzyża we witrażu w kościele 
garnizonowym W. it P. 5000 marek. 

—** OFIARY. Na koścłół w Błędowte złożono w gronie 
rodziny Borowskich 9 000 marek. 

—%% NA KUCHNIĘ LUDOWĄ złożyła p. Korwin:Pioi: 
rowska 500 000 marek jako czysty dochód z przedstawienia 
amatorskiego z dnia 29 grudnia z. r. Wszystkim organłza- 
torom przedstawienia oraz paniom tł panom zespołu amators 
skiego serdecznte dziękujemy za poniestoną pracę, której res 
zultatem jest tak bogata pomoc dla Kuchni Ludowej. 

Przy. tej sposobności upraszamy owego Pana, który na 
przedstawieniu; napróżno. dopytywał się o p- Płotrowską, chcąc 
wręczyć jej 10000 marek na Kuchntę Ludową, ażeby zechciał 
zamierzoną ofiarę złożyć na nasze ręce, Ratusz II, pokój 1. 

Wiceprezydent miasta (—) Krobski. 

—* Z UNIWERSYTETU LUDQWEGO: Zapisy na wys 
kłady Uniwersytetu Ludowego odbywają się codztennie mię" 
dzy godziną 5—7 wieczorem w Bibliotece T. C. L. w gmachu 
Muzeum (ul. Lipowa) do dnta 10 bm. Zwraca się uwagę ga 
program wykładów, który ogłoszono za pomocą plakatów, 
rozlepionych na murach miasta. Wykłady te obejmują dzłez 
dziny: religii, historji t ztografji, literatury polskiej, filozoś 
iji, nauk przyrodniczych, medycynę, prawo, ekonomię, nauki 
socjalne, sztukę. Dotychczas napływ zgłaszających stę jest 
niedostateczny t świadczy o małem zainteresowanłu stę spos 
łeczeństwa nauką. 

—** KIEROWNICTWO KURSÓW DLA DOROSŁYCH w 
szkole Królowej Jadwigt przy ulicy Rzezalnianej zawtadamia, 
że lekcje na kursach rozpoczną słę po przerwie wakacyjnej 
w nontedztałek dnia 8 stycznia br. i 


że po- | 


Wschód sloñca | 


5-go styczmia 1923 r. 


—%* ZARZĄD KURSÓW DOKSZTAŁCAJĄCYCH w po: 
lonistyce prosi wszystkich uczniów bez względu na kurs o 
stawienie się 8 stycznia o godzinie 7-mej wieczoróm w 
| Gimnazjum Przyrodniczo-Matematycznem przy ulicy Sien: 


j Klewicza nr. 21. 


„„B%* ZEBRANIE TOWARZYSTWA WŁAŚCICIELI NIE: 
i RUCHOMOŚCI odbyło się we wtorek wieczorem o godzinie 
7 i pół na sali hotelu pod „Złotym Lwem“. Udział w zebraniu 
brali prawie wszyscy członkowie t iicznt zwolennicy. Sala 
była po brzegi zapełniona. Zagaił zebranie prezes p. Ruczyf: 
skt witając przybyłych posła Krzywińskiego i przedstawtcte: 
ła „Głosu Pomorskiego”, składając zarazem wszystkim przy- 
byłym Życzenia noworoczne. Po odczytaniu protokółu wy: 
głosił poseł Krzywiński referat o ustawie ochrony lokatorów 
i stosunku do niej właścicieli nieruchomości. Prosząc zebraz 
| nych o zbieranie materiału, by dopomóc posłom w pracy nad 
uzdrowieniem anormałnych stosunków zakończył swe obszer: 
Ine przemówitnie. Ożywiena dyskusja, która wywiązała się 
nad referatem Śwtadczyła a wielkiem zainteresowaniu się 

sprawą przez ogół właścicieli domów. 

| Następnie składali sprawozdanie ze zjazdu w Starogar: 
dzie pp. Lewandowski t Wałęsa. Sprawę komintarską refe- 
rował także p. Lewandowski. Postanowiono zlecić Zarządo: 
wt zawarcie kontraktu z panem kominiarzem Górskim, któ: 
ty pobierać będzie ud nieca 25 marek Sprawę zabawy je: 
dnogłośnie odrzucono. Przy wolnych wnioskach poruszono 
sprawę spłaty htpotek jtyc È urzadzenia biura informacyjnego, 
co pelecono załatwić Zarządowi. O godzinie I1-tej przewoz 
dniczący sotwował zebranie. 


| —*% DOBRANA SPÓŁKA ZŁODZIEJSKA stawała. w 
dniu 30 grudnia 1922 r. przed tutejszą Izbą karną Sądu Okres 
zgowego. Były to trzy młode dziewczyny, Marja Schuber 
(17 lat) z Biskupicj2t, Bronisława Nowacka (16 lat) z Chet: 
mińskiej 87 t Anna Nowacka IS-letnia siostra: Bronisławy. 
Jako współwinowajca sława! na ławie oskarżonych zegar= 
mistrz Karo! Grónke z Chełmińskiej 3. Akt oskarżenia zarzu= 
cał całej spółce niezliczone kradzieże które nopełitty nieletnie 
dziewczyny um szkodę p. Zofjł Czerwińskiej į innvch obywa: 
teli. Zegarmistrz Grónke hyf stałym odhtarżą skradzionych 
rzeczy, szczesólnie biżuterii. Spółka dokouuwała svstetważ 
tycznych wspólnych kradzieży. Rzucając sie specialne na 
czekolade, koniaki, ubranła, obuwie. biżuwrie t pokrycia sye 
brne, tak dingo, aż pewnego razu policia śledcza ię przysitrew 
pnia. Na podstawie dowodów Izba karna po przenrowadzowe 
jrozprawie skazała Marie Schüler i Bronisławę Newacka né 
8 a Annę Nowacką na 2 miesiące wiezienia. Grönke zostal 
skazany za paserstwo na 4 tygodnie wiezienia. 


f —*4$ DRZEWOSTAN NA ULICACH GRUDZIĄDZA. Pod 
tym tyżuiem pisze nam p. Zawodziński, prezes Zwłazku Tow. 
i Pszczeln. na Pomorze. 
i „Do „Publiczności' przecłwnel wycięciu starych lip na- 
leżą także pszczelarze Grudziądza i najbliższej okolicy, któ: 
rzy z wielkim żalem i troska o dalsze powo dzenie swych 
pszczół patrzą na usunięcie lip, jedynie miododajnych drzew 
w (Grudziądzu. Sprawa ta jest niezmiernej wagi, gdyż z 
chwila usunięcia lip ich pasieki są wystawione na zagłade, 
a llczy słę w tych pastekach około 1000 uli. Dziś tak w Gru 
dziądzu t najbliższej okolicy, iak wogóle na Pomorzu, z. po- 
wodu wysokiej kultury roli, a tem samem zaniku wszelkich 
i nieużytków pszczoły korzystają jedynie z llp przydróżnych. 
Obecnie w czasłe dążenia do rozpowszechnienia hodowli 
pszczół nietylko poza miastem, lecz î w mieście, gdzie tylko 
warunki na to zezwołą, zwłaszcza u nas gdzie pszczelnictwo 
zaledwie zaczyna się rozwtiać, z usunięctem lip musiałoby 
ono znacznie podupaść, o ile całkiem nie zaginąć. Dlatego 
uchwaliło Towarzystwo Pszczelarskie na ostatniem zebraniu 
zwrócić się do Magistratu względnie Starostwa w Grudziąc 
dzu z prośbą by rozpatrzeli następujące wnioski t odpowie: 
j dnie wydali zarządzente- 

1. Wydanie zakazu cięcia llp jeszcze zdrowych, 2. Wyci 
nanie jedynie lip starych i wsądzanie w ta miejsce w pter- 
wszytn rzędzie lip młodych ewentualnie akacji a nte klonów 
itp. drzew, gdyż te nie przynoszą pszczołom pożytku w tae 
kiej ilości jak lipy t akacje- 3- Wydanie zarządzenia, by na 
przyszłość wycinana lipy przy drogach i ulicach tylko częe 
ścitowo, wsadzając bezzwłocznie w miejsce wyciętych młode 
drzewka, by w łen sposób przez częściowe usuwanie drzew 
starych nie pozbawiać pszczół na kijka lat pożytku. 4. Aby 
powtat na włosnę przystąpił do obsadzenia drzewami młodo: 
dainemi tych dróg wojskowych, które według uchwały Sej- 
miku Powiatowego mają zostać przez powiat przejęte, a do: 
tychczas są bez drzewostanu. 

—** WYJAŚNIENIE W SPRAWIE OŚWIETLENIA ULIC. 
Na mocy uchwały Magistratu, odbytej w październiku z. r., 
została zwołaną komisja, składająca się z przedstawicieli 

| Magistratu t Elektrowni, która po dokładnem zbadaniu oświe- 


2 z CE a a w ~: — 


tlenia ulic miasta Grudztądza uznała za konieczne uzupełniea 
nte ośwłetlenia ulic przez postawienie 21 nowych lamp jako: 
też przesunięcte niektórych już tstniejących. Po otrzymaniu 
odnośnego protokółu, Zarząd Elektrowni natychmiast zajął 
stę energicznie pracą, która obecnie została prawie, że ukóń: 
czoną, Albowiem postawłono nowe lampy na ulicach: 1 
1. Umieszczono jedną nową lampę na ulłcy Rzezałntanej 
przy wylocie ul. Herzfelda. 
2. Umieszczono jedna nową lampę na ulicy Czetwonou 
dworskiej: * 
3. Umieszczono jedną nową lampę na ulicy Filar Mągstowy 
| 4. Umteszezono jedną nową lampę na ulicy Kolejowej, na: 
przeciw Tartaku Miejskiego. 3 
5. Umteszczono jedną nową łampę na ulicy Radzyńskiej 
przy rowie Hermanna. 
6. Uruchomiono jedną lampę Przy budynku służbowym 
Elektrowni. z 
7. Oświetlono ust=p publiczny na Placu 23:g6 Stycznia. 
8. Umieszczono jedną nowa lampę na ulicy Rybacktej od 
strony Trzeciego Maja.. 
9. Umieszczono jedną nową lampę przy wyłocie ulicy 
Kościuszki do ulicy Sólnef. 
10. Umieszczono jedną nową lampę na ulicy Zamkowej: 
11. Umieszczono jedną nowa lampę przy wylocie ulicy 
i Podzórnej do ulicy Solnej. 


GŁOS POMORSKI 
Nauka, literatura i sztuka. 


E-go stycznia 1923 r. 


12. Umieszczono jedną nową lampę na zakresie ulicy Nadz 


górnej. 
Mi, 578000 jedna nową lampę w połowie ulicy KÈ} A MAKOLAGWA NA URLOPIE. Komedia w 1 akcie 
gh tesze ; i 4.47 1 OK Krńlłńskieca taka 21 tomik Bistniet' Teatrów Wing- 
Bleskiegu, M i, «i ledna nową lampę w połowie ulicy So: | ejąńskich ukazata ste pnwvższa komedia dla amatorskich zes 
Ę r: a społów teat h. łe; i 
15. Umieszczono jedną nową lampę na ulicy Koza w teatralnych. Oparta na aktualnym temacie, o akci 


żywej ł wesołej treści stanowić będzie cenny nabyłck nopus 
larnej literatury dramatycznej. 


Kursy przemysiu ludowego: 

Tow. popierania przemysłu ludowego prowadz. w 
Warszawie następujące kursy: 2-letni kurs dla instruk- 
torów tkactwa ludowego; roczny kurs dla instrukto- 
rów koszykarstwa; G-miesięczny kurs dla instrukto- 
rów kil mkarstwa; roczny: kurs tkactwa ludowego. Kur- 
sy te mają za zadanie: 3 

Odnośnie do centralizacji oświetlenia ulicy to takowa zoe | 1) Przyczynić się do podniesienia stanu ekononmicz- 
stała częściowo wykonaną, lecz nie calkowicte, albowiem | ego i dobrobytu kraju, kształcąc mu zastęp wykwalił:- 
ye EN centralłzacjł RE 2 BW których Elé- "BRZEG osp ZWT 

rownia sama nie jest w sianie odrazu wyłożyć. Ta 2. 02. MOR U I i 

Podwyższenie cen uzależnione jest jedynie od najważnieje (rki), jako kierown ków zbiorowych kursów tkackich lub 
szego surowca (węgla), którego ceny w ostatnich czasach koszykarsk ch, a zarazem podnieść ich kulturalnie i 
znacznie się podniosły t podnoszą Zaznaczyć musimy, iż Wa 6.4 AE traktowania podiętych obowiąz- 
"RA Elektrownie pobterają znacznie drożej, a młanowtcie AE yi Sed ERY LIR 

ektrownia Warszawska pobtera już od ltstopada z. r- 1005 ANES GAKÓWY PRZYJMIE ; u TORU. ŻYCIA. 
marek, a toruńska od dil z. u t 1400 marek, Przy zapisywaniu się na kursy instruktorów wymaga- 

Ti wiśnie, kore mas a tle lzy de kaza | o, c e podania o praviecie z krótki co 
| ab Takt ter den ea odglosy opiji $ je wyłaśnia i| Lej łub szkoły gospodarstwa wielskiego dla dziewcząt. 
a A w en iembardziej nas eo że wynika z niego Nieposiadający świadectw mogą być przyięci po złoże- 

EPE Ai dąży do usynięc s niedotiazań, Klórariez] iż suzaniii z zakusu szkoły powszechne! Na roczny 
RE”: "Ri RE poma dwaltygodníe temu stwierdzono i, | kurs tkactwa ludowego wymagana jest umieietność no 
ze strony kół magistrackich. ie P a OERE SDE „U PE E 

R Gatni PR" dja woli się staa | Prawnego czytania, pisania i rachunków. Opłaty za 

"m boy prl jj da e Zd a mie zadowoli się starl „aukę na wszystkich kursach są następujące: Wpis 5000 
á ym, ale dążyć będzie do ulepszenia oświetienia marek lednorazowo i 25000 mk rnieS CA le 

GE AP8H OPER WN bezpieczeństwa Celem umożliwienia jaknajszerszym warstwom młodzie- 

p nosena, UAE ży wiejskiej korzystania z nauki na kursach, Towarzy- 

Fuch towarzystw, dj Pa za RENO EC urządz ło przy kur- 

í ; sach dwie gospody, jedną dla dziewczat, drugą dla 

—(rt W. WU , 4 eski, Prz RY U : "| 
tekel s. TOW. Hre U „LUTNIA chór mięski, Przyszła | cpiopców. Pragnący korzystać z gospody dodatkowo 
iekcja śpiewu odbędzie się w piątek 5 stycznia o godzinłe 8 : 
wieczorem w Gimnazjum Żeńskiem przy ulicy Trynkoweji. 


16. Umieszczono jedną nową lampę na ulicy Poniało: 
Wskiego. 

17. Umieszczono jedną nową lampę na ulicy Wenckiego. 

Pozostały zaledwie 4 punkty do wykonania i to dlatego, 
Że wykonanie tych punktów wymaga dłuższej pracy, musi 
być bowiem przeprowadzoną nowa linja <apowteżrzna a tem- 
bardziej, że części musiały być dopiero sprowadzone, ca było 
zwtązalfe z poważnymi wydatkami, lecz wkrótce będą usku- 
tecznione. » 


opłacają 10000 mk. miesięcznie za mieszkanie z opatem 
i św atłem: pościel į siennik muszą przywieźć z Sobą. 
Uczniowie i uczennice, korzystający z gospody, 0- 
trzymują rano i wieczor. wodę gorącą na herbatę, oraz 
mogą otrzymać bony na obiady do kuchn* dla intel gen- 
cji. przyczem cena obiadu wynosi około 500 mk. Pożą- 
dane jest aby kandydaci. pragnący mieszkać w gospo- 
dzie, przywieźli żywność, jak: słoninę, masło, mąkę. 
Kursy rozpoczęły się 15 października, ale jest jesz- 
cze pewna liczba miejsc. tak, że pragnący nauczyć się 


„IELUSTRACJI POLSKIEJ" nowy nu 
mer IB, zawiera: Poriret nowego Prezyden- 
ta Rzeczypospolitej Polskiej p. Stanistawa 


Wojciechowskiego. Zdjęcie x pogrzebu śp. 
G. Narutowicza. 


Wiadomości i zdjęcia 


(KOJ 


x osłatnich vg- 
padków w Grecji i Irlandji. Dalszy ciąg DEA 7 „AO, ATA EA T E h 
-y 3 E ŻE aszać się do kancelarii Tow. pop erania przem. ludo- 
powieści Keymonta „Osądzona”. Zadjęci, | wego, Warszawa (Tamka 1) przez pocztę. lub osobiście 


w godz. od 9—-3. Po ferjach Świątecznych nauka roz- 


najciekawszych przedstawicieli poznańskie _ 
pocznie sie w dniu 3 stycznia 1923 roku. 


go Ogrodu Zoologicznego, Pierwsze foto- 
grafje z wystawy obrazów i. P. Mazurtie- 
wiczu. Opis i zdjęcia » Lourdes, miejsce- 
wości slynnej z cudów. Portret i notatka 
z ycia Piusa XI. — Zdjęcia : popisów 
szkoły psów policyjnych w Poznaniu, 


Numer ten ogromnie ciekawy i bogaty 
wzbudzi wielkie zainteresowanie wśród, 
wszystkich warstw ludności. Do nabycia 
w naszej ekspedycji po cenie 500 marek, 
w abonamencie przy wysyłce pod opaską 
oblicza się tygodniowo 520 marek. 

WEED Z ZZA STUY CZE OT RZTWO OET, 
Pożyczka Złota. 


Kupując pożyczkę złotą, Spełnisz nietylko obowią- 
zek względem swego państwa, lecz zapewnisz sobie i 
swej rodzinie lepszą przyszłość, 

Któryż to dobrze myślacy. człowiek nie chciałby 
zapewnić sobie i swojej rodzinie lepszego bytu a swoim 
dzieciom dać wychowanie i wykształcenie. przez które 
mogliby stanąć w rzędzie najbardziej poważanych oby- 
wałeli. Ale to przecież darmo nie przychodzi; potrze- 
ba na to p'eniędzy, których skarb polski nie ma, bo 
wszyscy obywatele płacą dotąd niezmiernie małe po- 
datki. . 

W r. 1595 Jan Zamoyski. otwierając swoją akadem- 
łe, powiedział: „Bez nauk, acz mogą być niektórzy 
cnatliwi, «dy lud w ciemności -- wala się królestwa. 
upadają mocarstwa.” Dzisiejsza Polska, ieśi ma być 
wielką i skutecznie współzawodniczyć z państwami 0- 
ściennęmi, musi wychować nowe pokolenie w ooświac'e 
powszechnej. musi łożyć Środki na krzewienie nauk. 
Przez ośwłatę powszechna państwo nasze umocni Swo- 
je podstawy | zapewni lepszą przyszłość obywatelom 

Czyż można do tero dojść, ydw skarb państwa na- 
szego nie ma pieniędzy i gdy marka nasza nie ma Stałei 
wartości? Oczywiście -- wie; Jedyna droga ku po- 
prawie — fo zasilić skarb pożyczką. 

Gdy wykupimy Pożyczkę złotą. uchwalona przez 
Seim — zasilimy skarb państwa, zapobiegniemy dalsze- 
mu spadkowi waluty. a po wprowadzeniu waluty nol- 
skiej, na złocie opartei — zabezpieczymy swól dorobek 
i lepszą przyszłość sobie 1 swei rodzinie. 

Kupuimy Pożyczkę Złotą! 


% 
Nie żałuj pieniedzy, 
Jeśli Polska w. biedzie, 
niechaj: nie zna nędzy, 
nie żałuj pieniędzy. 
Pośpieszaj czempredzel, 
abyś był na przedzie, 
nie żałuj pieniędzy, A 
jeśli Polska w biedzie. 


c 


Uniwersytet w Łodzi. 


Jak donoszą pisma łódzkie, tamtejsza Rada Szkol- 
na postanawia przedsięwziąć kroki w celu wybudowa- 
nia uniwersytetu w Łodzi. W tym celu powstane ko- 
ritet organizacyjny, który zajmie się zbieraniem fundu- 
szów, postara się o otwarcie pierwszych semestrów 
io praktyke w szpitalach łódzkich dla studentów. 

Konkurs na pierwszą książkę po elementarzu. 

Warszawskie Centralne Biuro Kursów dla Dorosłych 
ogiasza konkurs: 1) na „Pierwsza książkę po elementa- 
rzuć dla młodzieży od lat 14—18; 2) na pracę progra- 
mowo metodyczhą z zakresu nauczania historji, przyro- 
dy, geografii lub nauki obywatelskiej (nauki o Polsce 
współczesnej) ną kursach poczatkowych dla dorosłych. 
Za uznane przez sąd konkursowy 3 najicpsze prace wy- 
płacone będą nagrody w łacznej sumie 1 miljona marek 
polskich: Szczegółowe warunki, którym odpowiadać 
winny pracę konkursowe. otrzyma można w Central- 
nem Biurze Kursów dla Iorosłych. Warszawa, Kru- 
cza nr. 21. 

Kufsy Seminarylne dla naucz. Szkół Zawodowych. 

Kursy Seminaryjne dia naucz. Szkół Zawod. w po- 
czątkach stycznia 1923 r. otwarte zostaną w Warszawie 
przy II. Miejskiei Szkole Rzemieślniczej (Nowomiejska 
27) Państwowe Kursy Seminaryjne dla nauczycieli szkól 


cialistów naraz'e dla szkół rzemieślniczo-przemysło- 
wych i dokształcających. Kursy te z początkiem następ- 
nego zimowego semestru zostana przekształcone na 
wych o kilku specialnych wydziałach. 
Nauka na Kursach (w Seminarium) trwać będzie 5 
semestrów (21% lat.) Słuchacze kursów mogą korzy- 
liczbie z mieszkania. Iniormacji udziela oraz zapisy 
uskutecznia kancelaria Kursów. Warszawa, Nowowiej- 
ska 27 do dnia 8 stycznia:br. włącznie. 
i ROLNICTWO. 
` «m. Odezwa do Pomorskich Rolników. Zbiorowe ży- 
cie roln'ctwa pomorskiego chromato dotąd wskutek roz- 
strzelenie wysiłków powodowało nietylko osłabienie 
organizacji rolniczych, lecz przedewszystkiem wycho- 
dziło na szkodę rolnictwa pomorskiego. 
porozumienia. 


zawodowych. - , 

Celem kursów iest przygotowanie nauczycieli spe- 
Państwowe Seminarium dla nauczycieli szkół zawodo- 
stać ze stypendiów państwowych oraz w ograniczonej 

Sprawy społeczno-gospodarcze. 
bieżności działania i braku wzajemnego porozumiewania 
się poszczególnych organizacii roln czych. Powstale roz- 

W zrozumieniu tego stanu rzeczy niżej podpisane 
organizacje rolnicze weszły. między Sobą w pertrakta- 

Wynikiem tego porozumienia jest założenie przez 
nie Sp z ogr. odp. p. n. „Pomorski Hurt Rolny", Która 


cie i maiae jedynie dobro rolnictwa na oku, doszły do- 


ma na celu hurtowny zakup artykułów potrzebnych dla 
rolnictwa. Rozsprzedaż tychże artykułów powierza się 
odtąd wwżącznie istniejącej organizacji spółdzielczej p. n. 
„Pomorsxie Stowarzyszenie Rolniczo-Fandłowe". Prócz 
tego poszczególne organizacie rolnicze zawarły między 
sobą osobne umowy celem wzajemnego wspierania Się 
i ścisłego podziału działalności. 

To zogniskowanie sił u góry może wydać spodzie- 
wane owoce tylko wtedy, gdy szeroki ogół rolnictwa 
pomorskiego poprze nasze wysiłki moralnie i materjat- 
nie. Zawarty układ jest ułożony tak, że tylko należenie 
rolnika do wszystkich niżei podpisanych organ'zach za- 
pewnią mu pelne korzyści. 

Żatem wzywamy rolników pomorskich do zbioro* 
wej pracy! Nech na Pomorzu nie będzie rolnika, któ” 
ryby nie pracował w Kółku Rolniczym, nie był człon- 
kiem Zjednoczenia Producentów Rolnych i udziałowcem 
w Pomorskiem Stowarzyszeniu Rolniczo-Handlowem! 
Równeż życzyć należy, by każdy rolnik by! czytelni- 
kiem „Kłosów", które są wspólnym organem niżej pod- 
pisanych organizaci. To są bodaj najważniejsze życze- . 
nia dla ogółu rolniczego na bieżący rok. 

Pomorska Izba Rolnicza. — Pomorskie Stowarzy- 
szenie Rolniczo-Handiowe. — Zednoczenie Producentów 

Rolnych. — Związek Pomorskich Kółek Rolniczych. 


PODATEK: 


-- Opodatkowanie drożdży. Od dnia 3 stycznia drożdże 
ulegną dodatkowemu opodatkowaniu. Kupcy t instytucje, 
którzy w dniu 2-gim stycznia 1923 r. będą posiadali na skła: 
dzie więcej niż 1 kilo drożdży, obowiązani są zgłosić tege 
dnia cały posiadany zapas do najbliższego urzędu skfrbowć: 
go. Zgłoszeniu podlegają również: transporty, będące w dros 
dze- Dodatkowa opłata będzie wynosiła: od cegiełek 10l- 
gramowych po 22 mk, od cegtetek 500-gramowych. po 10 
marek. 

KOMUNIKA GJ A, 
— Kolejowy most na Sanie -- jeden z najdłuższyci 


w Polsce — otwarty został w dniu 3 bm. Most ten jest 
skonstruowany z żelaza i betonu. ŹZnajduje się on poi 


Rozwadowem w historycznym dla Polski punkcie nie 
daleko wideł rzecznych, wideł Sanu i Wisły, gdzie w ro- 
ku 1656 uwięziony był przez kilka tygodni wraz z całą 
padającą z niewywczasótw armią swoją król szwedzki 
Karol: 


eT: 


Rozmaitości. 


54 JAK HOLENDRZY. WYWALCZYŁI SOBIE ZIEMIĘ 
Holandja była krainą, którą zamieszkiwać zdawały stę niepo, 
dobieństwem. Wielkie, jak morza burzliwe jeziora stykały 
się tu z sobą: na całej przestrzeni ciągnęły się niezmierzone 
bagna, trzęstwiska chwastem porosłe, olbrzymie lasy dębów 
sosen i olch, zamieszkałe przez siada dzikich, kont. Glęboe 
kie zatoki nłosty z sobą w samo serce kraiu wściekłość burz 
morskich: Raz do roku niektóre miejscowości znikały zu: 
pełnie na czas pewien pod wodą, a nastepnie, chociaż się 
znów pojawiły, były tylko błotnistemi plaszczyznami, po któr 
rych ani chodzić, ani jeździć nie było podobna. 

Był to kraj ponury, wydany na pastwę wiełrów szałc: 
nych t deszczów ulewnych, krej zawsze mylą gęsta pokryty, 
w którym nie było słychać innych odgłosów, tak tylk. ryb 
morza, wycie dzikich zwierząt t krzyki płaciwa wawntga, 

` Pierwsze ludy, które odważyły stę robić fu swoje 
ty, mustały własnoręcznie 'wznostć hiewielkie wzgórz 

uchronić się od wylewów rzek i morza. Pędzty í 
na tych sztucznych nęgórkach, jakby rozbitki na odiu 
wyspłe, schodząc z i od czasu doc 
trwałego opadnięcia wód po to jedyni, aby w r 
polowaniu szukać żywności ł zbierać faja, kłóre me 
ctwo skłądałn na płasku. 

Jeśli zastanowimy się, tż fa ziemia „lala s'e dzisiaj je 
dnym z najżyźniejszych, najbogatszych ! „najlepiej urządzi: 
nych krajów na świecie, zrozumiemy łatwo, że Holandja fest 
krainą wywałczena przez człowieka. Nieprzyjaciel, któremu 
Holendrzy musielł wydzierać swą ztemię, byt irossiej natury: 
morze, rzeki i jeziora; Holendrzy osuszyłi jeziora, odepchnę! 
morze, uwięziii rzeki. 

Jeziora t bagna zostały opasane zroblami, grobie kanata 
mi, a dokoła stanęły całe szeregł wiatraków, wprawiajacych 
w ruch pompy, które następnie wylewały wadę dp, kanałów, 
połączonych z rzekamt i morzem. Tak więc nitzmiepi:ć ob- 
szary ztemt, zatopione niegdys pod wodą, zmieniły się jakky 
za pomocą czarów, w Żyzne równiny. 

Rzeki t'emniej kosztowały trudów i oitar, Niektóre z 
nich jak Ren naprzykład, zawarowano przy ujściu od preve 
pływów morza za pomocą śluz olbrzymich. inne opasano Aro: 
blami, innym rzekom musiano zmienić łożyska. 

„ Walka najstrasziiwsza wszakże była ta, którą człowiek 
mustat stoczyć z oceanem. Holandja w znacznej części jest 
niższą od pozłomu morza, ł dlatego wszędzie, gdzie tylko tej 
brzegi nie są bronłone przez wzgórza piaszczyste, trzeba 
koniecznie ochraniać je za pomocą mocnych grobli, które cią: 
gną się nieraz na przestrzeni setek ktlometrów. 

Trzeba tu dodać, że aby kraj ten posładać, człowiek musi 
ctagle jeszcze walczyć bez przerwy. Każdy właścściel oprócz 
ogólnego podatku, opłaca jeszcze podatek na grobie, zastosó* 
wany do obszaru swej postadłości t odłesjości od wady. 


Niezliczone młyny pracują wctąż, nawet w osuszonyci 
jnż od dawna jeziorach, chłonąc w swe pompy I wylewając do 
kanałów wodę deszczową i tę, która się sączy z ziemi. Beze 
ustannie wzmacnłają mniej silne t sypią nowe grobie, sadzą 
drzewa w płaszczystych pagórkach morskich wybrzeży. 


Drukarnia Pomorska Tow. Akc- Qrudziądz, 
Za redakcję: Izydor Średzki: 


ath 


aaO miasta i powiatu Gru- 
dziądza donosimy, prostując obwieszcze- 
nie obydwóch tutejszych kas chorych, nies | 
odpowiadające prawdz.e, co następuje: 

Kontrakt zawarty z Towarzystwem 
Lek. Grudziądz=Swiecie skończył się z 


dniem 31. 12. 22. Lekarze tutejsi abso- 
lutnie nie zwrócili się z żadnem żada- 
niem podwyższenia wynagrodzenia, ponie- 
waż pertraktacje te toczą się zasadniczo 
pomiędzy Głównym Zarządem Towarzystw 
Lekarskich a Centrala kas chorych w To- 
runiu względnie w Poznaniu. Nie będąc 
z dniem 1. 1. br. wiązan: umową, nie mo- 
żemy też rozpocząć żadnego *strajku*, 
rozchodzi się jedynie tutaj o stan bez- 
kontraktowy, który ma miejsce na całem 
Pomorzu i Województwie Poznańskiem. 
Wobec tego jćsteśmy zmuszeni le-| £ 
ezyć czionków obydwóch kas chorych ja-| $59 
ko prywatnych. 4 
Nadm eniamy jeszcze, że miejska Ka- 5 j 
sa chorych winna jeszcze jest [potega 4 
część należytości za styczeń, luty, marzec | pig 
i kwiecień roku ubiegłego. 
Wobec znacznego spadku marki zo- | 
stali lekarze tem postępowaniem ukrzyw- 
dzeni walutowo o 10 miljonów marek. 
Niezapiaceniem większości cześci na 
leżytości za lstopad 1922 r. Kasa cho- 
rych miejska ponownie zawarty w Gru 
dniu 1922 r. kontrakt ziamaia, 


P y Y, 
e 


I pa 


Na 
ch 
Lwiązek Lekarzy Rzecz. Polskiej) E3 
(Okręg Wielkopolski i Pomorsk:). ed 
Oddział w Grudziądzu. 35 h i, 
R MEW 5 OWO a K AS 
Rutynowany Kasjer I rachmistrz, p 
włada polskim i niemieckim językiem, żnaw- AR 
ca Koni, posiada 2 lata nauk weterynaryjnych na ky 
akademii w Wiedn u, obzuajmiony ze skarbo K 
woscig, rozumi się na robotach iastaiacyjnych has 
šiusarsko-mochaniczoych kowniskich, poszukuje v) 
odpow. posady na wilki: ajątku ziem. lub | POŚ 
miększej tabryce Zgł.do( Pom. pod nr. 4496. ia 
Do składu fabrycznego emaljowa-  emaliowa: e) M 
nych BM AENA hę S ' ta 
gp 


- z dobrą znajomośc 4 klienteli i stosunków iy 
w bylej dzlelnicy pruskiej. Zgłosz. z poda- i 
niem kvpji, swiadectw, referencji i wyna- 
grodzenis do Głosu Pomorsk. pod nr. 38. r 


zat 
CA ilość 


Ar z TE ceny, ilości oraz do- 
łączeniem jednego kamienia okazowego, 
prosimy przysłać do 


Pom. lzby Rolniczej w u 


ulica Sienkiewicza ur. 40. 


PRERERUZIZZEBEKJ 
w, 
A 


Na życzenie Szanownej Publiczności 41, 


urządza 


„POMOÓRZANKA "| 


w czwartek dnia 4, bm. po raz drugi P 


wlasnego wyrobu. (20 4 


Koncert — Jacband. 


Koks hutniczy, 
Górnośl. węgie 
kamienne, 

Porilandcement, 
Wapno — gips 


polecaią stale przy 
punktualnej dcstawie 


Wsnzkę 8 Duday 


Grudziądz Telefon 88 


3-0 
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|= 


Tel. 984. 
mm Bu. Mlyyńaka 21 (Starostwo) === 


*| Bank Powiato wy 


Tet. 981. 


Grudziądz 


Za zobowiązania Banku odpowiada 
calkowicie powiat Grudziądz wieś. 


222000000000000000000000000000000000000000000000000000, 


iilan 


zaufanego. 2 BŁArWANe 


kiem jak i też 


5 Lrt CERERE cholatza 


z własnymi pomocnika 
f| mi poszukuje od 1, 4. 
j|23. Zgłoszenia do 


Maj, Wydrzno 


„ Grudalądz. 


“Cieśle 


łonatego £ pomocnikiem 
i narzędziaai hittir 


jak i też 


wiótłarza 


a szarwarkiem poszuka- 
18 od 1. 4. 33. 


Majorat Orle 


p Gruta, 


...44036600RV00ROE3GCTORZĘOGLG 


Baczność Rolnicy! 
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Nakładem „Drukarni Pomorskiej“ 
wyszedł podręcznik książkowości 
rotniczej 

pod tytulem i 


Rachunki 
Rolnika - Praktyka 


napisany przes M. Pacoszyńskiego, 
gaprzysiężoncego remwizora Ksiąg, 
autora wielu prac rolniczo =ekonomicznych. 


Każdy po przeczytaniu tej 
książki będzie w możności sa: 
smudaiełnie prowudzić ra. 
chkunitowość w gospodar 
stwach wielkich, średnich 
i malych :-: Metoda nader 
przystępna 3: Dziełko to, 
jedyne w nastej literaturze 
rolniczej, zawierające cato- 
kształt rachunkowości geo- 
spodarczej, powinno znależć 
się w rękach każdego go- 
spodarza roinego, urzędnika 
gospodarczego, elewa, siis 
chacza szkoły rolniczej 6 kas- 
dego, kto się rachunkowościa 
+ interesuje s s? 


Eei 


Przy natychmiastowem ramówieniu - 
=== cena 2600.— marek cuzczaae 


Opis rzeczy wysyla się na żądanie. 
Samómienią prosimy nadsyłać pod adresem 


Drukarnia Pomorska % 
w GRUDZIĄDZU (Pomorta) 


"Wydział Wydawniczy === 


"wej, 


Dzielnego A „ebny 


roku 


dekor atora 


poezija od zaraz lub 


(12 


dom bławatów i koniek. 


Do składu Żelazno: 
kolomiainego putrzebuja 


St. Skłodowski, 
Radzyn, Pomorze. . 


w więku od 14—16 lat 
potrzebny od zaraa do 


Izby Przemysłowo- 


Poszukuje się 


dzu Lipowa 31. 


przyjmuje depozyta pod korzy- 
sinymi warunkami i zaiatwia y 
wszelkie transakcje bankowe 


3 


A 


m fabryka cukierków 
” polica 


e 


2.0000444404040000600004000000000400000046040000000000099 
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a3 


| 
| 


Kasjerkę 


z dobr. św adectw. po-, (Epp 


szukuje od zaraz. [33 


Fr. Krzewiński, Tczew, 


restaura.ja dworcowa | $ 


Poszukuję oå zaraz 


kucharki 


„MIE 


[82 
przy wysokich zasługach 


Fr. Krzewiński, Tczew, 


restauracja dworcowe. dworcowa. 


Dziewczynki 


14—18 letniej poszuku ą 


z: Liętak 


hełm ńska nr. 1. 


_Freblanka 


dla 2 chłopców w wieku 
ud 2/3 roku i młodszego 
poszukiwana natych- 


j miast lnb 15 stycznia. 


ki [| Grudziądz, Rynek 6. 


Me 
Śr 
(> 


tą | 


, Łaskawe zgłoszenia pié- 
mienne lub osobiste 
upresza ©. Bialik, 


Baczność! 

Mam do sprzedania eleg. 

wy|5210- 
futro Af dobr. 
fu poszyciem i eleg 
kołnierzem cena : 50.000 
|mk. Obejrzeć można od 
5—6. ul. Ogrodowa 27, 
w podw. 1. ptr. pr. [28 


WELT 
jest zaraz 


sklep 


pes mieszkania do od» 
| stapienia. ul, Chel- 
| mińska nr. 72. 


iCompiletne 


| urządzenie 


sg] 
„Ę 
kJ 
py 
EWY 
o 


od 


ekspedjenta kowal | 


z zaciągiem 
który dobrze konie kuje 
i prowadzi parówkę. 


„IL 2 [28 Wardziński 
St. Pancierzynski, Meggi 
Tczew, Rynek 14 Porządne 


dziewczę 


do dziecka może 


[0) nika się zar:z zgłosić, 
P koca L. Winiarska, 
od zaraz, 131 3-go Maja 36. 


[25 


młodej panny 


do towarzystwa 
tla chorego 


Handlowej w Grudzią: | Wiadom. udzieli Eksp. | Zarząd Majętności Rząd, 
128 ' Gł, Pom, pod nr. 46, 


kuchenne 
łóżka. szafa krzesełka 


| zaraz nasprzedaż. Łask, 


zgłosz. pod mr. 36 do 
Głosu Pomorskiego. , 


Sprzedam moje 50 mrg. 


gospodarstwo 


z kompl. żyw. i martw. 
iawentarzem lab zamie- 
nig na kamienicę X ogro- 
dem i kilka mórg ziemi 
w (łrudziądzu. 41 
Rug. Elwert 
Zakurzewo, powiat 
fQrudziądz. 


Okazja? 
Pokój 
elegancki slołowy dąb 


mies ące używany, 
12 krzeseł, bulet, kre” 
de:s stół sprzedam za 
ceną 850,000, Wiado 
mosć Glos Pomorski. 


Ni aszyna 
SZEW SEBA 
do d>n 
Pay Kodriizki, 
Koszarowa 28, 


podwórze, wejście dru- 
gie I piętro.  ' 


Sprat dam 


dom ze składem 


kolonialny m 1 naczynia- 
m! kuchennymi razem 
z towarem za 16000000. 


Skłodowski, 
- Radzym;y 
Pomorze, tel. 18, 
Agenci pożądani. 


Maszyna 
do szycia 


malo używana do sprze- 


dania. 
Bracka 13, II na pr. 


Śrutownik 


do zapędu siłą jako też 


młocarnię 
do zapędu  kieratam 
Bprne ja. 187 


powiat Grudziądz, 


poborowe podatków 
komunalnych 
(= 
Książki rachunkowe 
EE 
Wzienniki podawcze 
= 
Książki l 
za» i odmeldowań l 
e 
Karty podatkowe | 
EE] 
Katastry bydła 
a 
Przepustki 
mm przepęd 


Brukarnia Pomorska 


Grudziądz 


ma stale na ckładzie | 
| 
i 
| 


| 


: i 
Gie | 
galon i sypiaika dla 1 | 
lub 2 panów do wyna- 


na sprzedaż w większej Roa Dłuża 10 Ip. 144 | 
ilości. Gelbudzka nr. 5 Joek 
A Aa | 


Marchew 
juda'ną, czerwoną, pół- 


długą do 1000 ctr. ctr.| Narta , Fymenago= | 


we Zaśwadszenie* 


zgubiono 


J. Pezszetta 
Dom. Plemięta 


proszę uczciwego ZNA” | 


Rad lazcę oddać. [16 
tasks te Wieczerek, | 
Łipowa 88. 
A Bi A i W dzień Byiwestr® 
am do Era eleg. zgu bio no 
wyjazdowe z dobr, wat, | SZ9ur_ czerwonych 
poszyciem i eleg. koł- okragiych 


korali 


nięetze m cena 
550000 
obejrzeć można od5—6 
godz. Ogrodowa 27, w 
podwórzu i piętr. n. p. 


iure 


styl „kococo*, antyk do FAR 
Tao 3 Maja 38, 


Łaskawy znalażcaraczy 
za wynagrodzeniem od- 
nieść takowe do firmy 

„Strug“ róg Rəaiowej 


sorzevanuið. 
il piętro. 


Każdą ilość [38 3 
boa — 
Zarząd Najętności Rządz, 


powiat Grudziądz. 
ŃMwieton Grudziądz 186. 


EECEEZS ED) 


poza don em do szycia. 


Kownacka 
Kaliokowa 3 (10 
Ser żtylżycki 
tłusty i półtł. uadszedł 
Kawę 
| dziennie świeżo paloną 
j poleca 
Leon Goga 
ul. 3 Maja nr. 26. 


[48 
Za wszelkie 


|dlugi 


Poszuknje się 


umeblowanego 
pokoju. 


6 3500 mk, sprzedaje = 


g|bez pościeli. Oferty do 
Eksp. SEA 3 tony mojej 
go pod nr. m 
Dobra "6 Stanisławy 
umeękl. pokój Andrzejewskiej 
z domu Wrzeszozyńskiej 


zaraz do wynajęcia. 
Forteczna 6, part. lewo. 


ELU PIOC© 


poszuknie 


8 pokojowego 


nie odpowiadam 
Jan Andrzejewski, 


Nadvórna 68, 


i H Świeże 
szkania ; „; 
NIE lab UB pierze 
Płacę odstępne i kw»=p 


i dzierżawę odpowiada» 
jącą tepoczesuym wy- 
mapańniom Zgłoszen'ado 
Głosu Pom. pod nr, 27. 


Dobrze 
umeblowany pokój 


poleca E. Hoifmann, 
R'oxvslniana 111 


Zwir 


poleca w każdej ilości 


w centrom miasta za-| PO cenach dziennych 
raz do wynającia. Zarząd majętności Rządz 
Zgł. 5 ZE namg pow. Groozgdz 

Tel. Grudziądz 186. [ 


pod nr. 4 


